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Masy. pracujące całe o kraju 
pode;mują · zobowiązania produkcyjne na • • czesc więta Odrodzenia Dorodne jest zboże w spółdzielni produkcyjnej 

Masy pracu~ące całego kraju z 
klasą robotniczą na czele z wielkim 
e!1tuzjazmem podjęły apel załogi wę 
zła Tarnowskie Góry. W licznych wy 
powiedziach i rezolucjach robotnic? 
podkreślają, że historyczny Mam­
f est PKWN, wydany 22 lipca 1944 r. 
- stworzył mocne podstawy do zrea 
lizowania wieloletnich dążeń mas ro­
botniczych i chłopskich. 

Załoga PZPB im. Wlady Bytomskiej 
w Wilkowicach. Cała okolica podziwia piękne kłosv 

Chłopi polscy zwiedzajq Moskwę 
Przyjęcie delegacji polskiei w Ministerstwie Rolnictwa ZSRR 

przystępuje do Czynu Lipcowego 

Niektóre zobowiązania podejmowa 
ne przez robotników przedstawiają 
ogromną wartość. Np. załoga Poz­
nańskich Zakładów Przemysłu Odzi~ 
żowego da krajowi dodatkową pro· 
c.1ukcję, wartości 6 milionów zł, robot 
nicy fabryki im. gen. świerczewskie­
go w Elblągu zaoszczędzą 20 milio­
nów zł, metalowcy kilku fabryk zrze 
s;;:onych w okręgu Pruszków, wyg<>s­
podarują łącznie około 40 milionów 
złotych. 

Towarzysze, zbliża się, tak dro 
ga nam wszystkim, rocznica Od1·odze 
nia Państwa Polskiego. Trzeba, że­
by załoga nasza okazala czynem swą 
radość z okazji tego święta. Trzeba, 
ieby nasz C1.yn Lipcowy był nową 
cegiełką do budowy gmachu pokoju, 
żeby każdy z towarzyszy zobowiąuł 
się do propagowania Czynu na swym 
odcinku pracy, do zorganizowania 
nowej, potężnej akcji. 

W chwili, gdy wszystkie wysiłki ki.: I 
rownictwa zakładu skierowane są w 
celu podnie;ienia jakości produkcji, 
załoga tkalni poc;tanowila podnieść 
odsetek primy o 2 procent oraz 
zmniejszyć odsetek odpadków o 0,3 
procent. 

Drukarnia 
R§W „Prasa" 

Załoga drukarni RSW „PRASA'· 
Pl'djęła na zebraniach oddz1ałowycb 
następu.iące zobowiązania: 

Pracownicy introligatorni wyk0na 
,i::i plan produkcyjny za rok bieżący 
w 81 procentach w stosunku rocz­
nym do 22 l:pca. Pracownicy działu 
maszyn płaskich i dociskowych wy­
konają plan produkcyjny za lip'.ec i 
s :erpień na dzień 25 sierpnia. to jest 
w czasie o 5 dni krót~zym. Pracowni 
cy działu chemigrafii, zecł'rni ręcz· 
nej, działu rota.cjl wykona ją przed 
terminem gwe plany produkcyjne. 

MOSKWA (PAP) - Bawiąca w lekcję obrazów pędzla byłych chło· 
Moskwie delegacja chłopów polskich pów pańszczyźnianych - wybitnych 
zwiedziła Górki Leninowskie pod malarzy rosyjskich. 
Moskwą, gdzie spędził ostatni okres Tegoż dnia delegacja f"llc;kich chło 
swego życia Lenin. W drodze powrot pów została przyjęta przez ministra 
nej co Moskwy chłopi polscy zwie- rolnictwa ZSRR. 

Na czoło licznych zobowiązai'1, pod 
Jęt:vch przez młodzież wysuwa ~ię 
prŻesłany do Zarządu Głównego Zl\IP 
meldunek ZMP-owców, zatrudnionych 
przy budowie Nowej Huty. W mel­
dunku tym młodzież stwierdza m. in.: 

„Przy budowie Nowej Huty, pracą 
nauką i walką łączymy się ze wszy­
stkimi siłami postępu, które pod 
przewodnictwem 1..--raju zwycięskiego 
socjalizmu - Związku Radzieckiego 
walczą o pokój i sprawiedliwość na 
całym świecie". 
Młodzież 53 brygady postanowiła 

m. in. przez przyśpieszenie budowy 
na swoim odcinku zaoszczędzić 1.428 
tys. zł. ZMP-owcy 51 brygady posta. 
nowili o 6 dni przyśpieszyć budowę 
bloków młodzieżowych. Oddział 5 i 
6 zobowiązał się wykonywać do dnia 
22 lipca 180 proc. normy. Na czoło 
indywidualnymi zobowiązaniami wy­
sunęli się: Domański, który wykona 
600 proc. normy oraz Prelecki, Sobo­
la, Maj, Dydak i Folk - 400 proc. 
normy. 

. PZPR 
im. Włady 8-y-tomskiej 

* • * 
Z miejsca ruszono do pracy. A że 

mężowie zaufania i partyjniacy nie 
próżnowali, świadczy o tym najlepiej 
fakt, że w ciągu 2 dni drzwi do 
kierowników oddziałów i do rady za 
kładowej prawie się nie zamykuły. 
Przychodzili robotnicy z projektami, 
przychodzili dowiadywać się o wyni­
kl swej produkcji, żeby na tej pod­
stawie podjąć zobowiązania. · 

W przędzalni m~żowie zaufania 
tow. tow. Fl'ątczak i Justyna rozma 
wiali z prządkami, kiedy tylko ::nę 
dało. Potem zebrali dość liczną gro­
madkę prządek i - dalejże do kie­
rownika przędzalni tow. Szemaszka, 
posiedzieli, pogadali, naradzili się 
wspólnie. Po upływie pół godziny 
wiedzieli już, z czym wystąpią na ze 
braniu całej załogi. 

W tkalni najbardziej aktywnymi oka 
zali się mąż zaufania, tow. Marci­
niec oraz tkaczka tow. Wachowska. 
Oni to odbyli „walną naradę" z kie­
rownikiem tkalni tow. żói;awem i 
wspólnie opracowali zobowiązania z 
całą załogą tkalni. 

Tak było i na innych oddziałach. 
Z niecierpliwością oczekiwano dnia, 
w którym cała załoga PZPB im. By­
tomskiej wystąpi ze swym Czynem 

Robotnicy przędzalni postanowih 
podnieść jakoRć ·produkcji o 7 pro­
cent. 
Długo brzmiały w sali świetlicy 

entuzjastyczne okrzyki. A potem 
wszyscy udali się na salę, by prz:.' 
n'aszynach realizować swe zobowią­
zania. 

PZPW im. Re-ymonta 
Załoga PZPW im. Reymonta pud­

;~!a następujące zobowiązania w ce 
lu ucZCT.enia rocznicy Manifestu 
l'KWN. 

Od!lział motalni angielskiej pos•a­
r.owił uruchomić trzy zmiany, co da 
do 22 lipca 6.200 kg. przędzy dodat 
ko wo. 

Oddział przygotowawczy angieiski 
- ma wyrobić pcnad plan 200 kg. 
przędzy. 

Oddział farbiaml - wybarwi do 
22 lipca 5.000 kg. prnędzy I>Qnad 
plan. 
Oddział przędza.lni angielskiej ·­

majstrowie zobowią?.ują się do;:ir;,­
wadrz.:ć do należytego stanu park 
maszynowy. 

Oddział !>ralni wełny - zobowią­

zuje się do 22. VII wykonać ponad 
Lipcowym. • ,.. * n.:.rmę 1.200 kg. wełny. 

Niezap<>mniany to był dzień. Wszy Jak podaje nam k~resp-0ndent 

Pracown 'cy stereotypii podn;o~ą 
]<lkość odlc>wanych płyt. pracown:cy 
odlewni <'zcionek wyprodukują do 
dnia 22 lipca dodatkowo 300 kg. czcio 
nek. 
Załoga zakładów graficZJ1ycb RSW 

„Prasa" wzywa wszystkie drukarnie 
RSW •• Prasa" w Polsce do podjęcia 
Czynu Liprowego. 

dzili słynne muzeum w Ostankinie, W serdecznym nastroju wysłanni-
rozmieszczone w byłym pałacu hra-

. bi ego Czeremietiewa. Pałac ten, zbu cy wsi polskiej podzielili się z przed 
dowany ongiś przez chłopów pal1sz- stawicielami rolnictwa radzieckiego 
czyźnianych, mistrzów sztuki budow wrażeniami z wycieczki na Kaukaz 
lanej - mieści obecnie.wspaniałą ko północny. 

Wykonaniem planów 
Załoga PZPB im. I Dywi· 

zji Kościus7.Ji:owsklej wykonała 
póko<r . .my plan produkcyjny w 
dniu 22 czerwca. Przędzalnia 
wykonała swój plan w 100,3 
proc., tka.Inia - w 100,8 proc., 
wykończa1nia - w lOJ.4 proc. 

Robo-tnicy PZZPP im. Jurcza 
ka (Nr 1) wykonali półrocmy 

utrwala my pokój 
plan produkcyjny w ilości -
clnia. 12 czerwca, a w jakości -
dnia 15 czerwca. 
Załogi obydwu fa.bryk w mel· 

dunkach swych podkreślają, że 

przedterminowym wykonaniem 
planów utrwalają, pok6j świa· 

towy. 

Sejm zatwierdził jednomyślnie 
ustawę o elektryfikacji wsi i osiedli 

Ulgi podatkowe dla spółdzielni produkcyjnych i małorolnych 
chłop6w. - Utworzenie trzech noi.vych województw. Organizacja 

wyższego szkolnictwa artystycznego 
WARSZAWA (PAP). 82 posiedzo-1 cję ustawodawstwa podatk9wego I krywać 60 proc. ogólnych kosztów 

nie Sejmu Ustawodawczego RP. o- jest wyrazem dalszego przystosowa~ elektryfik<lcji, zaś pozostałe 40 proc. 
tworzył wicemarszałek Sejmu Bar nia przepisów dotyczących opodai- pokrywać będą chłopi w 6 półrocz· 
cikowski. Po załatwieniu formalno · kowania gospodarstw rolnych do nych ratach, z tym, że gospodarstwa 
ści wstępnych Izba przystąpiła dil narodowe„o planu gospodarczP-go t biedniejsze będii miały opłaty sto-

k "' sunkowo niższe. • 1 pun .tu porządku dziennego do sociaiistycznej przebudowy ostro 
sprawozdania Komisji Finansowo- ju rolnego. Poseł Potapczuk wnosi o przyję· 

Skarbowej oraz Rolnictwa i .R~- Pos. Rafaj podkreślił z naciskiem. cie ustawy wraz z p-0p1·awkami. 
Wiadomość o Czynie Lipcowym .ko 

lejarzy z Ta-rnowskich Gór wywołała 
ogromne poruszenie w PZPB im. Wł'l. 
dy Bytomskiej. (PZPB Nr 21). 

- Jakie to - mówili robotnicy 
- kolejarze podjęli zobo.wiązania, 
słychać już że we wszystkich fabry 
kach robi ~ię „nich", a u nas "lic. 
Od słowa do słowa postanowiono, że 
zakłady im. Bytoms~ej wy~tąpią 
takie godnie na roczmcę Manifestu 
PKWN .....: święta Odrodzenia. Po­
stanowiono opracować wspólne zobo­
wiązania całej załogi. 

form Rolnych o rządowym prOJ~R- że nowy projekt przewiduje s:i.:P.reg Pos. Gwis (ZSL) omawia wspania 
cie ustawy o podatku gruntowym. ulg podatkowych dla spółdzi~lń pro łe wyniki w dziedzinie elektryfikacj i 

Sprawozdawca, pos. Rataj (ZSL) dukcyjnyeh. Ulgi przewiduje sle wsi w Związku Radzieckim i przeciw 
pod17reś!ił, że projekt . u_stawy _st.a- również dla rodrln 0 llcznvm porom stawia temu zacofanie gospodarcze 
nowi pierwszą po woJme unlftka· stwie, dla osadników, dla gosp!'· i ciemnotę, w jakim tkwiła wieś pol 

---------------.-------- ---'-7"------------------- darstw, które padły ofiarą znisz- ska przed wojną w okresie rządów 
czeń wojennych itp. 5a_nacyjnych. 

scy siedzieli w świetlicy - prawie I tych zakładów, tow. Rozga, mł•.>­
cała załoga. Słuchali pr?.emówień, bij dzież, zorganizowana w ZMP, po­
li brawa, nie szczędzili okrzyków. stanowiła ieden dzień pracować przy 
Lecz największą owację zgotowali! . , .. · . n • 

swym przed~tawicielom, którzy de-! ~rodukCJl nadliczbowo, prrzeznac.z~ 
kiarowali zobowiązania lipcowe. I Jąc uzyskane kwoty na fundacJę 
Dużej wagi to były zobowiązania. I sztandaru ZMP. 

Koreańska Armia Ludowa Poseł Rataj wnosi w imieniu t:10 Plan elektryfikacji przewidujący 

W tym celu· w radzie zakładow~j 
· odbyło się zebranie mężów zaufama. 
i aktywistów związkowych. . 

W tym samym czasie odbył? s1.ę 
posiedzenie egzekutywy orgamzac.11 
podstawowej, a potem zebranie w_szy 
stkich członk6w. Sekretarz orgamza. 
eji tow. Rozpierska pmemów:iła 
krótko i dobitnie: 

k,0ntynuuje pościg za napastnikiem 
Calh.0111ite 1t19zwolenie Seulu 

łącrnnych komis.ii o uchwale oma· w okresie 6-letnim zelektryfikowa­
wianego projek~u wraz z poprawka nie 9 tys. gromad wiejskich będzie 
mi dobrodziejstwem dla wsi polskiej. 

W dyskusji nad s~,..:1wozdamem Klub posłów ZSL głosować będr;ie · 
zabrał głos pos. Klecha. (PZPR). za ustawą. 
Mó,vca rr~:;:ir11n:-: 1ał 0 ucisk u podat Ustawa o powszechnej elektryfi· 
kowym, stosowanym wobec chło- kacji wsi i osiedli wiejskich w dru­
pów w Polsce sanacyjnej Chłopi gim i trzecim czytaniu została jedno 
płacili wówC"">:as ocdatki na utrzy- głośnie przyjęta. 

Zaloqa 

Państw. Wytwórni Penicyliny 
· wykonała roczny plan 
produ"cg;nq 

WARSZAW A (PAP) - Duży 

sukces odniosła załoga robotnicza 
Państwowej Wytwórni Penicyliny, 
wykonując w tych dniach· plan 
produkcji r.a rok 1950. 

Osiągnięcia powyższe zawdzię· 

cza załoga wytwórni ofiarnej pra­
cy robotników oraz sił techniczno­
inżynierskich, jak również pracow 
ników naukowych. Złożyła. się na Premier Kim Ir Sen. 

to również sprawna organizacja i PEKIN (PAP)._ W depeszy z 
socjalistyczny stosunek do pracy Phenian Ager1cja Nowych Chin poda­
poszczególnych zespołów i bryg.ad je kole jny ~o~11!1ikat k'~atery głó""." 
robotniczych. Bardzo dobre wyniki nej KoreanekieJ At·mu LudoweJ, 
dała także racjonalizacja wielu pro stwierdzający, że siły zbrojne Ko­
cesów wytwórczych, wpływajiic na reańskiej Republiki Ludowo - Demo· 
stale wzrastającą wyd:i.jność pra· 1 kra tycznej w toku swych • ści~le sko· 
cy we wszystkich działach produk· ordynowanych operacji zbkrndow~ły 
cji,' do dnia. 27 czerwta przeszło 6 tySię· 

..... --~------------------------------------------------------UWAGA, KORESPONDENCI I REDAKTORzy 
GAZETEK SCIENNYCH! 

We wtorek, dnia 4 Upca br. o godz. 17, w świ·etlicy RSW 
„Prasa", przy ul . .żwirki 17 odbędzie się 

Odprawa korespondentów ttGłosu" 
i redaktorów gazetek ściennych 

z łódzkich zakładów pracy 

cy żołnierzy wojsk marionetkowego 
rzędu Li Syn Mana. 

Na półwyspie Ondżin, na wybrze­
żu zachodnim, Armia Ludowa znisz­
czyła resztki wojsk nieprzyjaciel­
skich, zabijając, raniąc lub biorąc do 
11iewoli przeszło 2 tysiące żołnierzy. 
Zdobyto przy tym 12 moździerzy, G 
dział przeciwczołgowych, 140 pojaz­
dów motorowych, przeszło 500 leK· 
kich i ciężkich karabinów maszyno­
wych oraz 2.500 karabinów i pistol~ 
tów 

Podczas walk w okolicach Tongtu­
c?un. o 30· km. na północ od Seulu, 
pierwszy pułk 7-ej d~zji ma~i?uet 
kowego rządu przeszeał w całosc1 aa 
stronę Armii Ludowej. 

Po wyzwoleniu miasta Czunczun 
w prowincji K wangwun. dnia 26 bm., 
Armia Ludowa zajęła miejscowość 
fior.gczung i posuwa '3ię dalej na po­
łudnie. 

Jeden z oddziałów Armii Ludowej 
posunął się naprzód z Kaisung i 
Ozangtan, na północny, zachąd ~d 
Seulu i dnia 26 bm. przeprawił się 
przez rzekę Rimczin w punkcie od­
dalonym o 30 km. od 38 równoleżni­
ka. Oddział ten . posuwa się szybko 
na południe od tej r zeki. 

Lotnictwo Ludowe bombardowało i 
ostrzeliwało w dniach 25 i 26 bm. 
pczycje nieprrzyjacielskie i umocnie­
nia, Położone na południe od 38 rów 
noleżnika 7-krotnie . 

Podczas nalotu na lotniska Jung­
dyngpo i Kimpa, na południowy za­
cl!ód i północny zachód od Seulu, 
dnia 25 bm. zniszczono 3 samoloty 
nieprzyjacielskie oraz podpalono han 
gar i zbiorniki z benzyną. lnna jed­
nostka lotnictwa ludowego atakowa 
ł:i dnia 26 bm. urządzenia wojskowe 
i wojskowe transporty kqlejowe w 
okolicach Seulu. Nieprzyjaciel po­
niósł eiężkie straty. 

Po wylądowaniu w Kan.11:1·yn1? i 

Samsub na wybrzeżu wschodnim, 
morskie oddziały ludowe dołączy1y 
siQ do sił partyzanckich, działają­
cych w tej strefie i zajęły dwie miej 
scowości w prowincjach Kangwun i 
Kyungsang. 

Pod potężnymi ciosami Armii Lu­
dowej rząd marionetkowy Li Syn l\Ia 
n& uciekł w panice z Seulu w kierun 
ku Taiczun w południo·.rej prowincji 

manie aparatu ucisku, płacili podat Sprawozdanie komisji administra· 
ki po to. aby wvplacano premie Clb cji rządowej i samorządowej o rzą· 
szarnikom za eksportowane 7.boz~. dowym projekcie ustawy o zmianach 
Aby wiecej wycisnąć z chłopów. podziału administracyjnego państwa 
było t:vch podatków bardzo nuio o złożył pos. Pietrusiński (PZPR). 
różnych nazwach i różnych for- Mówca zrefe1·ował projekt prze. 
mach. widujący utworzenie trzech nowych 

Obecnie w Polsce demokratvc>.- województw, a mianowicie koszaliń· 
nej zmienia się zas:idniczo tre~ć skiego, zielono-górskiego i opolskie· 
systemu podatkowego, który spel- go. Ponadto projekt przewiduje zm!n 
nia rolę almmulacji kapitału na o- nę dotychczasowej nazwy woj. ślą· 

* gólnc cele mas pracujących. skiego na katO\vickie i pomorskiego 
• Mówca oświadczył, że wnoszony na bydgoskie. * 

Czungczung. 

MOSKWA (PAP) Agencja obcrnie projekt ustawy jest udosko Utworzenie trzech nowych woje· 
TASS donosi z Phenian, ie w środę, naleniem klasowe.i polityki podatko wództw przez wydzielenie pewnych 
o godz. 11.30 armia Koreańskiej Re- wej. Przewiduje on duże zróżnlcowa powiatów z województw terytorial­
publiki Ludowo _ Demokratycznej wy nie stopy podatkowe.i (dla bogaczy nie zbyt dużych umożliwi lepszy i 

wiejskich wynosi ona 20 proc. do- bliższy kontakt mas ludowych z wła 
zwolila całkowicie stolicę Republiki chodowości, dla małorolnych zale· dzami wojewódzkimi. Rady woje· 
- miasto Seul. dwie 2 proc}. wódzkie obejmujęc obszary ściśle te 

Jednostki Al·mii Ludowej i oddzia W głosowaniu Izba uchwaliła je- rytorialnie ze soba związane będą 
ły ochronne pędzą w dalszym ciągu dnomyślnie projekt ustawy w dru- mogły sprawniej pracować. 
nieprzyjaciela, uciekającego na po- gim i trzecim czytaniu. W imieniu komisji mówca wnosi 
ludnie kraju. Sprawozdanie komisji o rządowym o przyjęcie projektu ustawy. 

w związku z wyzwoleniem Seulu, pro.i~kci~. ust~w! o .Po~szec~nej elek W głosowaniu Izba przyjęła usta-
przemawiał przez radio prezes rady try~,1kacJ1 wsi 1 os1edh , złozył ~es. wę jednomyślnie w drugim, a następ 
ministrów Koreańskiej Republi'. ' 'J- P~~"~zuk (PZPR). Mowca ~twier- nie w trzecim czytaniu. 
dowo • Demokratycznej Kim Ir Sen, dz:„ ze .!'sta'Y~ o .Po1~szechnel, ~le~· W ostatnim punkcie porządku 
który powinszował żołnierzom i ofi- tryf1.kacJ.1 'Yst 1 <!s1ed 1. p~zy~z3 m s1~ dziennego Sejm uchwalił rządowy 
cerom Armii Ludowej nowego ws a I do. ts!1n_1ęc1a z~me~ban, Jakie w tcJ projekt ustawy o organizacji wyisze 
niałe 0 sukcesu. P dz1ed_zm1e • f!dz1edz1czyła Polska po go szkolnictwa artystycznego. Spr:i· 

g prze<..wrzesmowych rzędach obszarn1 wozdawcą w imieniu komisji kultu· 
Kim Ir Sen, pogratulował róvn1i2ż czo-kiipitalistycznych. ry i sztuki był pos. Wycech (ZSL). 

mieszkańcom Seulu z powodu wy- ;.,~~<.dnie z planem inwestycyjnym Na tym porządek dzienny zostal 
zwalenia spod jarzma reakcji Li Syn na rok 1950 elektryfikacja będzie wyczerpany. O terminie następnego 

traktowana jako akcja powszechna I posiedzenia nistąpią oddzielne zawia 
Mana. . i obowi:izkowa. Państwo będzie !>Q· domienia. • 
Wzywając mieszkańców miasta do 

jak najszybszej odbudowy stolicy i 
zaprowadzenia porządku, Kim Ir Sen 
zakomunikował, że tymczasowym 
przewodniczącym miejskiego komite 
tu ludowego w Seulu mianowany zo 
stlił przez rząd minister sprawiedli· 
wości Koreańskiej Republiki Ludowo· 
Demokrat.ycznei Li Syn En. 

Queuilłe znów na widowni 
GENEWA (PAP) - Z Paryża do 

noszą, że Henri Queuille wróc1l 
znów na widownię jako kandydat na 
premiera. Bidault nie podjął się mi­
sji tworzenia nowego rządu, powie­
rzonej mu przez prezydenta. Wobec 
teiro orezvdent zaanelował nonow-

nie do Queuille'a, który oświadczył 
że i·az jeszcze przystąpi do tworze. 
nia gabinetu. Należy przypomnieć 
że już na początku obecnego kryzy 
su gabinetowego we Francji Queuilk 
dokonał nieudanej próbv w t:vm kie­
runku. 
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„Swiadkowie Jehowy" szpiegowali mw1m1111m~mm11 
1mm11r1m1m~ zakonnicy podżegali do mor'dów 

Zakończenie obrad sejmu pisarzy 
Uchwały V Zjazdu Zw. Literatów Polskich 

WARSZAWA (PAP). - V Walny Zjarm Związku Literatów Pol• 
skich zakończył w dniu 27 bm, późnym wiec-rorem swe obrady, 

Na końcowym posiedzeniu dokonano wyboru nowego zarządu. PnY 
Jęto Po dłuższej dyskusji nowy mtut t rezolucję w sprawie Apela 
Sztokholmskiego oraz uchwalono wysłanie listów i depesz, w których 
zja~ daje wyraz swej solidarnośei z pisarzami postępe>wyml, prześla• 
dowanymi przez rządy Imperia.li stycme. 

Przestępcza działalność niektórych sekt religiinych 

prasowej w Biurze Prasy i Informacji przy 
i klasztorów tematem konferencji 

Prezydium Rady Ministrów 
WARSZAWA (PAP). - °Dnia 28 

czerwca br. odbyła się konferencj.ł 
prasow:i, zorganizowana przez Biuro 
Prasy 1 Informacji przy Prezyciium 
R~dy Ministrów, na której przedsta­
WiCl~l Ministerstwa Bezpieczcnstwa 
Publicznego - mjr, Dziemidok poin­
for_mował ~zie~nikarzy o przes.tępczej 
dz1ałalnośc1 mektórych sekt religij­
nych 1 klasztorów. 

Przedstawiciel MBP stwierdził, że 
Wywiady zagraniczne, które - zgod 

~ nie z planami podżegaczy wojennych 
rozwijają gorączkową działalność 

'Szpiegowską i dywersyiną, korzysta­
ją - jak to ustaliły niezbicie docho­
dzenia i ostatnie aresztowania, prze­
prowadzone przez władze bezplccze1i 
stwa publicznego - z różnych instv­
tucji typu religijnego, jako z przy­
krywki dla swej przestępcze) działal-
11?scl: • W tej . liczbie korzystają one 
rowmez,z istµ1ejących w Polsce sekt 
religijnych. , ' 
Jedną z baz wywiadu USA na Pol· 

skę była sekta „Swiadkowie Jeho­
wy", której kierownictwo krajowe w 
Ło~zi jest podporządkowane amery­
k11nskiej centrali światowej Swiad­
ków Jehowy" w Brooklynie. Na cze­
le tej sekty stoi obywatel amcrykai1-
ski Natan Knorr. Centrala amerykań­
.ska wysyłała w ostatnich latach swo· 
ich delegatów do Polski. 

Jak ustaliły dochodzenia władz bez 
pieczeństwa publicznego, delegaci ci 
wykorzy.stywaJi swój pobyt w Polsce 
dla organizowania sieci szpiegow­
skiej na rzecz wywiadu ameryl;:ań. 
skiego • wśród wyznawców sekty. 
Szczegolną ruchliwość w h1m kierun­
ku wykazali dwaj „misjona'rze", de­
legaci centrali brooklyńskiej, oby­
watele U~A - Behunlk Stefan I Mu­
chaluk Paweł, · którzy przebywali w 
Polsce w 1949 roku. 

W wyniku dochodzeń ustalono, że 
pracownil"y centrali krajowe! „Świad 
ków Jehowy'', znajdującej się w ł,o­

clzi, tzw. „słudzy" okręgów i obwo­
dów oraz"tzw. ,.pionierzy", fozje:idża­
jąc po całym kraju rzekomo w ce­
lach wyznaniowych, w rzeczywisto­
ści montowali i obsługiwali siali.i 
szpiegows}m - dywersyjne wśród wy· 
znawców sekty i zbierali informacje 
natury wojskowe), gospodarczej i po 
litycznej. W tym celu lokowali oni 
wyznawców lej sekty, zwerbowanych 
dla celów szpiegowskich, w instytu­
cjach o wa~nym znaczel)iu państwo· 
wym. 

Ustalono również, te pod pozorem 
misji religijnych, chodZ:\C „od domu 
do -cłomu", rzekomo dla głoszenia 

ewangelii, specjalnie dobrane eklpv 
,,Świadków Jehowy" przeprowadzały 
robotę wywiadowczą. 

walce o pokój i usiłowali jej prze· 
ciwdziałać. 
Władze Bezpieczeństwa Publiczne· 

go zlikwidowały cały ten ośrodek 
amerykańskiego wywiadu i areszto­
w_ały kilkadzi~il}t osób, zdobywając 
mezwykle obfity materiał dowodo­
wy. Dotych:-7.asowe dochodzenie i 
zdobyte dowody całkowicie demasku­
ją szpiegowsko-dywersyjny charak­
ter tej sekty, która żerując na fana 
tyzmie i nieświadomości wierzących, 
pod płaszczykiem propagandv reli­
gijnej u1>rawiała szpiegostwo· i dv· 
wersję. ' 

Lokale sekty „świadków Jehowy", 
które stanowiły placówki wywiadu 
amerykańskiego, zostały opieczętowa 
ne. 
Przechodząc do omówienia działa! 

ności grup faszystowskiego podzie· 
mia1 mjr. Dziemidok oświadczył, ie 
zarowno obcy wywiad, jak i zbrodni­
cze faszystowskie podziemie wyko· 
rzystuje, jako bazę dla swej działał 
ności niektóre klllszt-0ry i znajduje 
w niell oparcie. świadczą o tym licz 
ne fakty, które mialy miejsc~ takie 
w ostatnim roku, jak wykrycie bro· 
ni w klasztorze Michaelitów w Miej 
scu Piastowym, pow. Krosno, w kla­
sztorze Salwatorianów w Mikololl'ie 
8Jąo;kim, ujawnienie udziału szeregu 
zakonników w dzialalności bandyc­
kiej, udzielani<· 'chronienia i mate· 
rialnej pomocy banrlytom i zaprzysię 
ganie ich itp. 

W ostatnich dniach Władze Bez­
pieczeństwa Publicznego zlikwidowa­
ły organizację podziemną, której 
trzon stanowili zakonnicy klasztoru 
o.' o. Bernardynów • w Radecznicy, 
pow. Zamo~ć, woj. lubelskie. Jak się 
okazuje, ich przestępcza działalność 
datuje się od szeregu lat. 

Po amnestii przełożeni klasztoru 
współpracowali z nielegaln11 organi· 
zacją, działafocą na tym terenie. Do 
ostatnich dni klasztor ten był głów­
nym punktem oparcia band na tym 
terenie. 

Pilarski Marian pseudo „Jar", aresz 
tov:any w kwietniu br., za namową 
przełożonego klasztoru o. Jana-H•;go 
lina Ryby. zaraz po amnestii zorg<t· 
nizował z członków uprzednio rnzb1. 
tych band nową organizację dywer· 
syjno-terrorystyczną, która działała 
do momentu likwidacji, tj. do kwiet­
nia br. Banda ta dokonała 6 mordow 
na działaczach społecznych i .Poli­
tycznych. Z polecenia ukrywa1ącego 
się przed władzami przełożonego ks. 
Płonki, który był jednocześnie przy­
wódcą i kapelanem organizacji, za­
mordowany został członek PPR z Ra· 
decznicy, Szenbłak. 

\lv 1949 i 1950 roku banda „Jara„ 

W wyniku rewizji przeprowadzonf'j zamordowała Wiktora Curiusia, człon 
w lokalach „Świadków Jehov"y" or'lz ka PZPR, wójta w Werbkowicach, 
w miesz~aniach prywatnych szeregu 
wyznawcow tej sekty, władze bezpie 
czeństwa publicznego zarekwirowały: 

a) większą ilość map, na których 
były uwidocznione obiekty wojsko­
we i przemysłowe, 

b) mapy poszczególnych miast, o­
pracowane i odręcznie wykonane, na 
których uwidocznlo. obiekty woj­
skowe, przemysłowe i urzędy pań­
stwowe, 

c) plany fabryk, obiektów wojsko· 
wych i kolejowych, portów. wodocia 
gów i elektrówni oraz radiostacji, · 

d) plany urządzeń portowych, prze 
mysłowych, plany produkcji. wyka­
zy personalne itp. 

Sieć szpiegowsko - dywersyjna o­
prócz zbierania l przekazywania n 
granicę wiadomości, stanowiących t.1 
jl,mnłcę państwową, 1ajmowała si~ 

szerzeniem wrogiej Polsce Ludowej, 
szeptanej propagandy, skierowane! 
przeciw siłom obronnym państwa, 
spółdzielniom produkcyjnym, współ­
zawodnictwu I dyscyplinie pracy. 
Szczególnie jaskrawo centrala krajo. 
wa ,.Swiadków Jehowy" zdemasko· 
wała się przed społeczeństwem, jako 
agentura Imperialistyczna przez sze­
rzenie propagandy wojennej. Jej to 
dziełem było zredagowanie i rozpo­
wszechnianie tzw. „listów bożych", 
w których przepowiada się rychłą 
wojnę, katastrofy, straszy się gnie. 
wem bożym itp. Listy te. obliczone 
na wywieranie wpływu na najbar­
dziej zacofane czc;ści społeczeństwa, 
miały na celu wywołanie zakłócei1 
w pracy produkcyjnej i sianie paniki 
wojennej dla sprawniejszego kolpor­
towania „listów bożych" została wy­
łoniona przez centralę „Świadków 
Jehowy" specjalna grupa, składająca 
się z najbardziej zaufanych age.1tów 
wywiadu i dywersji. 

Niemniej gorliwie organizowała 
centrala „świadków Jehowy" akCJę 
skierowaną przeciw Apelowi Pokoju. 

Jeszcze przed rozi:'oczęciem zbie­
rania podpisów pod Apelem Pokoju, 
na odprawach i konferencjach c1m­
trala krajowa przeszkoliła aktyw do 
prowadzenia propagandy przeciw 
akcji pokoju. Dla tego celu przygo· 
towała odpowiednio spreparowane 
wersety z biblii, które były kolpor· 
towane wśród wyznawców • 

W czasie akcji sztokholmskiej, na 
skutek wyżej opisane.i agitacji 
„świadkowie Jehowy" - jak wiado­
mo - masowo wystąpili przeciw 

pow. Hrubil"szów, Jana Kijka, aktf­
wistę ZMP w Jakutowie, Józefa Czu­
ba, wójta w Werbkowicach i Tadeu­
sza Skrzypka, funkcjon!'riusza MO w 
Tyszowicach, pow. zamojski. 

Oprócz tego banda dokonała s:.:e· 
regu napadów rabunkowych na spół. 
dzielnie. 

Banda obrabowała spółdzielnię w 
Dubach w lutym 1949 r., doko1rnla na 
padu na spęd trzody w 1yszowicach, 
i.amordow.sia wtedy milicjanta i zra­
bow<:ła około 2 miln. zł, w lutym 
1950 r. obrabowała spółdzielnię w 
\Vozynowie Polskim oraz w tym su­
mym miesiącu obrabowała wozy spół 
dzlek :rn, wiozące towar do spółdziel· 
n.i w NiwiNkowie. W lutym br. w 
pow. Tomaszów Lubelski dokonała 
szeregu napaści na działaczy PZPR, 
których dntl:liwie pobiła i którym o­
strzygła włosy. 

W akcji dywersyjnej organizacja 
ta prowadziła propagand<: przeciwko 
współzawodnictwu pracy. spółdziel­
niom produkcyjnym poprzez człon­
ków organizacji werbowanych w te-
renie. 

W klasztorze w Radecznicy komen 
dant „Jar" miał swój punkt kontak­
towy 1 organizacyjny. Tam przecho· 
wywana była broł1, materiały, pocho­
dzące z rabunków, odbywały się ze· 
brania członków organizacji, zaprzy­
sit:ganie nowych członków, spotka· 
ula, odprawiano zamknięte nahoźeń· 
stwa dziękczynne za pomyślność dzia 
łalności organizacji, urządzano tam 
także libacje. 

Wszystko to działo się w klaszto­
rze przy bezpośrednim i aktywnym 
udziale zakonników. Nie należy za­
pominać, ze z podobnych usług tego 
klasztoru i zakonników korzystal zna 
ny bandyta „Zapora". 

W wyniku likwidacji bandy aresz­
towano gwardiana klasztoru o. Rybę 
Jana-Hugolina, 1ego następcę o. Gra· 
cjana Ou;gę oraz sześciu zak;inni. 
ków. Aresztowano również dyrektora 
gimnazjum, które było prowadzone 
przez klasztor, o. Mlchnara Walente­
go. Nie trzeba zaznaczać, jaki wpływ 
wychowawczy na uczniów mieli o. o. 
w Radecznicy. 

Znamiennv jest również fakt WY· 

k1ycia w bursie im. ks. Kuznowlcza, 
p1owadzonej przez o. o. Jezuitów w 
Krakowie, broni i amunicji schowa­
nej w 9 kasach pancernych, zamuro­
wanych w piwnicy. W kasach znaj. 
dowało się: 41 pistoletów F. M. kal. 
7,6.5, 4 kolby bębenkowe kal. 12 mm 
5 pistoletów „Mauzer" ·kal. 7,65, 9 a~ 
tomatów włoskich „Mas", 20.000 szt. 
amunicji, 37 magazynów zapasowych, 
20 wyciorów i dużo amunicji do ka­
rabinów. 
Broń ta została zamurowana pod I 

osobtstym nadzorem o. Moslcały, któ 
ry, jak dochodzenia ujawniły, nale-

iał od dłuższego czasu do podziemnej 
organizacji. 

Na pytania dziennikarzy, dotyczą· 

ce stanowiska władz kościelnych wo 
bee przestępczej działalności niektó­
rych klasztorów, mjr. Dziemidok od· 
powiedział: 

Mimo tych licznych faktów. 
przełożone władze zakonne, jak 
również władze kościelne, na któ­
rych terenie fakty te miały miej· 
sce, nie podjęły dotychczas żad­
nych skutecznych kroków, w celu 
przedęcia tej zbrodniczej działal­

ności. 

Depesze wysłane 2ostały do prof. I REZOLUCJA W SPRAWIE 
F. Joliot - Curie, poetów Louis Ara- APELU SZTOKHOJ..MSKIEGO 
gona, ~aul Eluard~ i Pablo Nerudy, „Zebrani na Walnym Zjeidde 
do_ uw1ę-zlonego pisar.za ameryk.ań· Literatów Polskich w Warszawie pl 
skiego Ho:warda Fasta oraz 11sty sarze polscy i zagranicmi, wyraia.Jlt 
prot.estacyJne do prezy?enta Truma całkowitą solidarność z kampanlit 
na 1 pre2ydenta TurcJi cz: powodu pokojową Swiatowego Komitetu 
trrz:ymania w wiezięniu postępo- Obrońców Pokoju, domagają, się bes 
wych pisarzy. warunkowego zakazu używania bro 
Wysłano też depesze do prezy- ni a.tomowej orH uznania tego rzą-

d· b d · N J du, który by pierwszy użył broni 
1Um o ra UJącego w owym or- atomowe.J przeciwko jakiemukol• 

ku Kongresu Obrony Praw Czło- wiek krajowi, za zbrodniarza wojen 
wieka. nego". 

Truman łamie brutalnie kart'= ONZ 
Dziennik ,,Prawda" o oświadczeniu Trumana w sprawie wypadków w Korei 

MOSKWA (PAP). >Dziennik „Praw 
da" w komentarnu redakcyyiym l':a­
tytułowanym „WP.kół o~wiadczenia 
prezydenta Trumana" pisze: 

Prezydf'nt Stanów Zjednoczonych 
Truman opublikował 27 czerwca spe 
cjalne oświadczenie w związku z wy 
darzeniami w Kori>i. Wydarzenia w 
Korei, znajdujące się w centrum u­
wagi światowej <>pinii public-me.i, z 
całą oczywistością dowodzą, że im­
perialistyczni podżegacze wojenni, 
dążąc do swych celów, nie zatrzy­
mują się w połowie drogi. 

tycznej, rozpętało działania wojenne I dium Najwyższego Zgromadzenia 
na terytorium Korei. W odpowiedzi Narodowego Korei w Phenjanie, wy 
na to straż graniczna i wojska Ko- rafa iac wolę narodu koreańskiego, 
reańskiej R~pub\iki Ludowo - Demo- wystąpiły z propozycją zrealizowa­
~ratycznej pri:edsięwzieły aktywne nia 1111kojowego 'l.jednoczenia kraju. 
srodki i wykonujnc rozkaz swego Na propozycję tę południowo - kore­
:-ządu przeszły do kontrataku. prz"- at'lska klika Li Syn Mana odpowie­
no~ząc dzinłania .wojenne na ter~· działa 25 czerwca rozpoczęciem do­
tor1um na południe od 38 równolez- mowej, bratobójczej wojny. Klika 
n1ka. Rząd Koreańskiej RepubJ:ki L1 Syn Mana wkrocz:vła na drogę 
Ludowo - Demokratyca:nej już nie- awantury wojennej. Klika Li Syn 
jednokrotnie dowiódł swej konsek- Mana już :z góry iic:zyła ,,. na pornoc 
wencj~ \". obr~nie interes.ów narodu wojen:1ą swych panów z:za Oceanu. 
koreansk1ego, 1ego rozwoiu demokra Obecnie :zaczynają się ujawniać a· 
tycznego, jego niezależności ! pa- gresywne plany jej opiekunów. Jak 
triotycznego dążenia do jedności. Już ~''Y.nika z. wyżej wspomnianego o­

driielenia zbrojnego „poparcia'' armii 
zdra jcy narodu koreańskiego, Li Syn 
Mana. Jednocześnie prezydent USA 
1,:.•ydal siódmej flocie amerykańskiej 
rozkaz ,,zapobieżenia napaści na For 
mozę". co oznacza wydanie rozkazu 
falttyrznej okupacji części terytorium 
Chin przez amerykańskie siły oibre>J· 
ne. 

Jak wiadomo, w dniu 25 czerwca 
prowokacyjne wystąpit>nie woj~k 
marionetkowego rządu Korei Połu:l­
niowe.i, skierowane przeciw Koreań· r.a początku czerwca br. Zjednoczo­
skiej Republice Ludowo - Demokra- I ny Front Demokratyczny i Prezy· 

swtadczema Trumana, wydał on roz 
kaz powietrznym i morskim siłom 
zbrojnym Stanów Zjednoczonych u-

Oświadczenie t-0 oznacza, fe rząd 
Stanów Zjednoczonych dokonał bet:• 
pośredniego aktu agresji przeciw Ko 
reańskiej Republice Ludowo· Demo 
kratycznet i przeciw Chińskiej Re· 
publice Ludowej. Oświadczenie ł ak 
ty Trumana, nie mające precedensu 
w stosunkach międzynarodowych w 
okresie powojennym, są Jeszcze Jed· 
nym dowodem tego, że amerykańskie 
koła rządzące nie ograniczali\ się jut 
do przygotowania agresji, lecz prze­
szły do bezpośrednich aktów aere• 
sji, Młodzież łódzka składa hold 

• • 
pam1ęc1 bojowników 1905 roku Czy nie za~zli oni jednak rz:a dale­

ko? Rząd amerykański z właściwą 
sobie bezceremonialnością wobec pra 
wa międzynarodowego brutalnie dep 
cze Kartę Narodów Zjednoczonych, 
działając tak, jak gdyby Orga.niza­
cja Narodów Zjednoczonych zupeł· 
n~e nie is tniała. Nasuwa się pytanie: 
kto upoważnił I"Ząd amery)\ańsk.i do 
podjęcia takiego kroku? Czy rząd 
Stanów Zjednoczonych, wprowadza­
Jąc do akcji swe siły zbrojne, uzgod 
n\ł swoją pol\tykę rL Organizacją Na 
rodów Zjednoczonych, o wierności· 
dla której tyle deklamuje Truman i 
Acheson? Gdzie i kiedy Rada Bez­
p1eczeństwa uchwaliła rezolucję, da­
j ącą rządowi Stanów Zjednoczonych 
wolną r~kę w przedsięwziętym p12e­
zeń akcie be-zpośredniej agresji? Jak 
wiadomo, ani Organizacja Narodów 
Zjed::Joczonych, ani żaden inny or· 
gan międ2ynarodowy nie upoważ­
niał rządu Stanów Zjednoczonych do 
pod ięcia w stosunku do Korei i Chin 
działań, o których Truman wttoraj 
zakomunikował. Dokonując swego 
jawnie agresywnego aktu. rząd •· 
merykańskl miał, jak widać, na ce­
lu postawienie Organizacji Narodów 
Zjednoczonych przed faktem dokona 

„Młodzież Czerwonej Łodzi budu· 
jąc socjalizm - uczy się bohater· 
stwa i poświęcenia w walce, nauce 
i praC'y na przykładach bojowników 
1905 roku". 

Pod · tym hasłem obchodzili 
ZMP-owcy 45 rocznicę walk rewo­
lucyjnych na ulicach Łodzi. 
Salę Filharmonii wypełnił przedwczo 
raj ,, aktyw młodzieżowy, przed­
stawiciele szkolnych i fabrycz-
nych kół ZMP. W prezydium 
obok pmewodniczącego zarządu 
miejskiego ZMP tow. Koperskie;io, 
wicedyrektora Centralnej Szkoły 
Partyjnej im. Marchlewskiego tow. 
Berlera i czołowych działaczy ZMP 
zasiedli starzy bojownicy 1905 roku 
tow. tow. Woźniak, Michalski, Mi­
nich. 

Nastrój na sali - uroczysty i pod 
niosły. Słuchacze chłoną chciwie 
każde słowo referatu tow. Berlera o 
przebiegu i znaczeniu rewolucji 1905 
roku. Przysłuchują się dziejom 
pierwszych walk polskiej klasy ro­
botniczej. Oto jak żywe stają w pa­
m'.ęci sylwetki wielkich bohaterów 
polskiego proletariatu. 

„Nie dajcie zginąć sprawie. Jeśli 
sił wam starcz.y, nie pr2ebaczcie ka­
tom szubienic. Niech pozna wróg, że 
lud roboc-zy ra7. obudzony nie usta­
nie w walce aż :zwycięży" - mówca 
pt7.ytacza ostatnie słowa Waryń­
skiego: „Nie dajcie zginąć spra­
wie'' ... 

Nie zginęła sprawa. Rósł i potęż­
niał ruch rewolucyjny, " hartowała 
się w walkach polska klasa robotni­
cza. L°ow. Berler opowiada o przeb:e 
gu walk C7.f'rwcowych w Łodzi. Mó­
wi o kolebce tego ruchu, o ówczes­
nej Rosji carskiej. której bohaterski 
proletariat przygo~nwywał już grunt 
pod rewolucję 1917 roku. 

Prelegent 2wrara się z gorącym 
apelf'm do młodzieży, żeby nadal 
kontynuowała dzieło swych widk:ch 
poprzedników. PanYęć :ich uczcić 
tre:eba walką i pracą. w:.:or,:jqc s!ę 
na przodującej mlodzieży świata, na 
Komsomole. 

- Uczcie się kochać Partię. ko­
chać sv,·ą organizację m~odzieżową 
- mówi tow. Berler. - 1Jmacnia}­
cie więź z masami pracującymi. 

W oparciu o wspa'1iałe tradycje 
młJdzieży polskiej. w powiązaniu I': 

bohatersk'.m Komsomołem, którego 
bogate doświadczenie jest gwia.zdą 
przewodnią dla Zwiąrzku Młod:z:eży 
Polskiej - budujcie i umacniajcie 
pokój. bud u jc~e socjalizm. 

"Referat tow. Berlera przerywany 
był usta\•ricznie gorącymi oklaslća­
mi. Dłur;•; mronifcstowano na cześć 
tow. Sta!·n?., tow. Bieruta, na cześć 
Komsomd•J, 

Bojov:o b!7m'ał.v dź·1,,i~ki Między­
narodówki i. Hymnu Demokratycz­
nej Młod :;o;.eży świata. 

Do walki - razem! Do nauki -
razem! Do pracy - razem! - grom 
ko rozlegały się okrzyki ZMP-ow­
ców. 
Wśl'ód gorącej manifestacji uchwa 

lL>no tekst depeszy do tow. Bieruta, 
w k tórej łódzka młodzież, zorgani· 
zowana w ZMP, zapewnia tow. Pre­
zydenta, ze stać będzie wiernie na 
straży pokoju. że walczyć będzie o 
osiągnięciic jak najlepszych wyni­
ków w pracy i w nauce, o zrealizo­
wanie wielkich zadań Planu 6-let· 
niego, nym, 

Archiwum płockiego gestapo oskarża 
Materiały dowodowe i zeznania świadków kreślą oilraz straslłiwych zbrodm terrorystów 

W siódmym dniu procesu terra- nych po wyv.woleniu kraju, św!~dek I wiedrfał!l, jak pewnej nocy, jesienią tach szefa wywiadu AK na okręr 
rystów p12ed Rejonowym Sądem Zdzi;;ław B!edrzycki potwlerd1a 2na l~tG roltu, banda Brll~arskie!fo po· płocki - l{ozicltiego z gestapo 1 dał 
Wojskowym w Warszawie zezna- ne mu. fakty dokonania przez nich bila ją samq, a jej męza. ktory był mu wykaz nazwisk dwunastu dzia-

. . . . . napadow i mor<lerstw. Obeląża on . w Dobrz:rniu nad Wisłą komendnn- łaczy lewicowych, których Kozicki 
wa.ł swiadek Zdzisław B1edrzyck1, m. in. kleryka :\lajewsldego, ktlirY tem ORMO. uprowadziła. Bandyci miał zadenuncjować do niemieckiej 
kt?rY za namową osk. Przybyłow- - jak zeznał świauck - przygoto- zm:rali się nnd Raszkie'''iczt'm, a w policji politycznej. 
sk'.ego. został konfidentem gestapo, wal listę. dziesięciu tel'cnowyrb dzia końru wnuclli g0 do Wisły i tonl\• Odczytane też zostały zeznania zło 
zbwra.J<JC dane o AL. la.czy polltycmych, w celu zgbdze- cego zamordowali strzałami z pisto- żone w śledztwie przez oskarżonego 
świadek wspomina że Kiesser - nia ich przez bandę. a taltie potlie- lctów. Bronarski nkrywa twarz w kleryka Stefana Majewskiego. Przy. 

.oficer gestapo - zaproponował je- gał NSZ-owrów do obrabowania dłon iach, kiedy wdowa po jego ofie znaje się on, że po aresztowaniu sy­
mn oraz oskarżonym Pmybyłow- pewne~o obywatela narodowości ży rze, zwracając się w stronę ławy mulował chorobę umysłową i zanik 
skiemu i Lewandowskiemu - ten dowsk1cj. oskarżonych woła, że męża jej, „któ- pamięci. Przebywając w celi więzien· 
ostatni również brał udział w niektó 26 świadków, którzy następnie ze· ry walczył o Polskę, Niemiec nie za nej Majewski starannie przygotowy-
rych spotkaniach :z gestapo - by znawali, opowiedziało o straszli- bił, ale zabili ro cl bandyci". wał się do roli chorego umysłowo, 
sformowali bojówkę, która by mia· wych krzywdach, doznanych z ręki * • * obmyślając rCżne sposoby wystąpień, 
la li.kwiclować działaczy PPR i AL. Bronarsklego i jego podwładnych. Kartoteki gestapo płockiego, ujaw które miały świadczyć o jego niepo-
Kiesser wydał im nawet broń z ma· Wstrząsające oskarżenie rz'.lciła ni~ne w ósmym dniu procesu po· czytalnoiici. 
gazynów płockiego gestapo. na bandytów robotnica Zofia Ra~- twierdziły współpracę oskarżonego Majewski chciał tym samym unik 

Omawiając działalność oskarżo- kiewicz. Zanosząc się od płaczu opo- Przybyłowskiego z niemiecką, poli· nąć rozprawy sądowej, która - jak 
cją polltycmą. zeznał - z uwugi na jego przynależ 

Komitet Słowiański w Polsce 
pozdrawia Kongres Słowian Kanadyjskich 

WAR SZA W A (PAP) - W Toron 
to rozpoczęły się obrady Kongresu 
Słowian Kanadyjskich. Wskutek od· 
mowy udziele-nia wiz, Komitet Sło­
wiań11ki w Polsce nie mógł wydelego­
wać na Kongres swoich przedstawi­
cieli. 

W depeszy, przesłanej na ręce Pre 
zydium Kongresu - przewodnicz~~Y 
Komitetu Słowiańskiego w Polsce, 
wicemarszałek Sejmu W. Barcik?w­
ski i sekretarz generalny St. Troja­
nowski, życzą Kongresowi w imieniu 
wszystkich członków komitetu owoc­
nych obrad dla obrony demokracji i 
pokoju, dla dobra ludu kanadyjskie­
go i wszystkich narodów świata. 
„Rząd kanadviski - czytamy m. 

in. w depeszy usiłował swą 
decyzją izolować Słowian ka· 
nadyjskich, nie dopuścić do tego, nby 
wasz Kongres usłyszał słowa o twór 
czej pokojowej pracy narodów sł'>­
wiańskich, skupionych koło wielkiego 
Związku Radzieckiego i pQd jego 
przewodem walcząrych twardo, nie­
ustępliwie o pokój, o porozumienie 
między narodami. Jesteśmy jednak 
pewni, że - mimo nagonki kłamstw 
i oszczerstw na nasze kraje - sł1>­
wianie kanadyjscy dobrze wiedzą, że 
narody słowiańskie nie mają i nie 
mogą mieć innego celu, niż trwały 
pokój, umożliwiający im osiąganie 

dalszvch sukcesów dla ~zcze..~cia ludu. 

W tym dniu ujawniono również i ność do kleru katolickiego, mogłaby 
inne materiały dowodowe, obciąża- wywołać oburzenie społeczeństwa pol 
jące szczególnie oskarżonego kle· skiego na takich jak on duchownych, 
ryka Majewskiego, który próbował którzy walczą z ustrojem Polski Lu· 
przez symulowanie obłędu uniknąć dowej. 
odpowiedzialności za. swe przestęp· Ujawnione następnie materiały i 
cze czyny. przejętego archiwum bandy, świad-

Po prz;esłuchaniu ośmiu św!ad- czą o nieprzejednanie wrogim nasta 
ków, którzy przedstawili dalsze "Wiq 1iu oskarżonych do postępu spo· 
szczegóły morderstw i rabunków, łecznego i ustroju demokratycznego. 
dokonanych pI"Zcz oskarżonych po Odczytana została osławiona in!'ltruk 
wyzwoleniu kraju, Sąd ujawnił cja „Antyk", nakazująca terrory· 
fragmenty z zeznań, .złożonych przez storn bezwzględną walkę z działacza 
oskarżonych w toku śledztwa. Przy- mi lewicowymi, których dokładną 
byłowski szerzej omawiał wówczas ewidencję banda prowadziła jeszcze 
:.prawę swych kontaktów ~ gestapo. podczas e>kupacji. 
Przybyłowski zeznał m. in., iż ge- Artykuły kleryka Majewskiego. 

stapowey. angażując go jako swego drukowane w podziemnej prasie 
konfidenta. zadali mu pytanie, ezY NSZ po wyzwoleniu kraju, ziej' 
współpracować będzie z nimi ideo· szczególną nienawiścią do Polski Lu 
wo, czy też dla korzyści material- dowej. 
nych. Oskarżony odpowiedział im. Rozprawa podjęta będzie w dniu 
że „pracować" dla nich będzie ideo· 130 bm. Sąd wysłucha v:ówczas nrze. 
wo. mówień stron i ""'t.atnie.2'o słowa 
Przybyłowski wiedział o kontak- oskarżonvr.h. 



„ 

. 
Nr 178 w. a 

Czerpiemy wzory z I O I 

os1qgn1ęc kołchoźników radzieckich Narada pionierów 

Wieś polska maszeruje do socjalizmu 
Doświadczenia · życia wykazuią wyższość gospodarki uspołecznionej nad indywidualną 

spółdzielczości produkcyjnej w Łodzi 

Niedawno obradował w Łodzi 
n Zjazd pionierów spółdzietczości 
produkcyjnej l'l terenu naszego woje 
wództwa. Zadaniem Zjazdu była 
wymiana doświadczeń, mająca na 
celu uspr.awnienie pracy spółdzielni 
produkcy3nych, omówieni~ spraw 
dalszego ich rozwoju, przeprowa­
dzenie oceny ich pracy na prze­
strzeni ostatnich miesięcy oraz za­
poznanie uczestników z ogólno-kra 
jow:vm dorobkiem na odcinku spół 
dzielczości produkcyjnej. 

W ciągu 4 miesięcy. które minęlv 
od I-go Zjazdu. spółdzielnie produ!t 
cyjne naszego województwa wzbo­
gacone doświadczeniamf wvniesiorw 
mi z tego Zjazdu, uległy poważne­
mu wzmocnieniu dzięki zastosowa­
niu planowości w gospodarowaniu. 
dzięki ostateczn'emu załatwieniu 
sprawy wkładów inwentarzowych, 
wprowadzeniu dniówek obrachtm­
kowych oraz zwiększeniu sprawnc­
ś::i organizacyjnej. Wvrazem te1rn 
były doskonale i przed terminem 
przenrowadzon"e siewy winsenne we 
wszystkich niemal snółdzielnfach 
produkcyjnych, poczvnających iu7. 
wykazvwać w nraktvce wviszośe 
gosJ:1oclarkł zespołowej nad indywl­
llualną. Chłoni. gosoocfaruiącv in· 
dywidualnie. ba<'.',mif' obqf'rwuią oo 
czynania sn0łdzif'lni produkc,·invch 
Wzorowa gornodarka w spółdziel­
ninrh najbardziej ich przE>konuje. 

Wynikiem tego ieit POW!'tnwnnlc 
we:i<)Ż nowych spółc17ielni. Na chień 
1 hwii::tnia br. mieliśmv ich 38, a 
dzisiaj mamv jui 45. Prócz tego w 
naibliżi:7Vm c~:i~;„ m~hnie zart'jP­
s•rowan~·ch kilkana<\cie dalszych 
spńł!"!?:ielni. 

Na naradzie wysluchano wypo­
wiedzi chłopów z woiew6dztwa po­
zr.ańskiel!o na temat ich nobvtu w 
Związku Radzieckim. Wvsluch;rno 
równiP.ż cennych wskazówek przed­
stawicieli spółd7.ielni produkc~·j­
r..:vch z województwa wrodaw:;kie­
go. Przybyły na narade kierownlk 
W.vdziału Organizacyjnego KC i 
członek KC PZPR tow Władvsław 
D\\·orakowski omówił sytuacje na 
odcinku soółdzielczości produkcyj­
nej w Pol5ce, ze szczei?ólnym u­
wzglęrlnieniem jej rozwoju w woie 
wództwie łódzkim. 

ostatecznie p1·zekonani, mogą się 
stać gorliwymi spółdzielcami. • 

- Najbardziej przekonało by ich 
życie, stwierdził tow. Suski, I 5ekre 
tarz KP w Łowiczu. Ale my odgro· 
dzlliśmy się od reszty wsi, chociaż 
tę resztę stanowią dobrzy, związa· 
ni z nami klasowo chłopi. I zapom­
nieliśmy, ze bogacz wiejski wyzys­
kuje skwapliwie t.aką sposobność i 
że tylko całkowite przyclągn'ięcłe do 
nas średnio ł małorolnych chłopów 
będzie stanowiło ostateczny cios dla 
kułaka. Najważniejszym naszym za 
daniem - kończy tow. Suski - jest 
naprawienie błędów, popl!łnionych 

dotychczas w walce o pozyskanie 
wahających się ieszcze chlopów ma 
ło i średniorolnvch. 
Istnieją jednak i takie spółdziel­

nie produkcvjne. gdzie towarzysze 
zrozumieli już istotę układu sił klaso 
\vych na wsi i zatroszczyli się o 
przyciągnięcie do spółdzielni chło­
nów, stojących jeszcze poza gospo­
darką zespołową. Świadczy o tym 
w~·nowiedź ob. Andrzeja. Szymanka 
z Bąkowet Góry pow. rad0Dl6zczań­
nkiego. 

- My ze swej strony stale mie­
liśmy na uwadze tych chłohów. któ 
rzy nie należeli do spółdzielni. Clą~ 
le z nimi ro7.mawiałiśm:v i skutki 
tego są widoczne, gdyż od lutego br. 
dobrowolnie zgłosiło się do nas jesz 
cze 12 chłopów mało i średniorol­
nych. 

Dni6wko obrachunkowa 
warunkiem dobrobytu 
ezłonk6w spółdzielni 

Nie wszystkie zarządy spółdz:0Jni 
produkcyjnych dawały sobie raję 'Z 
\\'łaśc!wvm stosowaniem i oblicz'.l­
n,em dniówki obn1chunkowej. Jak 
wynika z wypowiedzi wielu mów· 
rów sposób obliczania dniówki o· 
bra-0hunkowc.i a nawet jej zn~enie 
nie są. jeszcze dla nich dostatee7.nie 
jasne. A &łusznie stwierdził tow. 
Czajkowski z CRS „Samopumoc 
Chłopska", że n11jsprawiedliwszą wy 
reną. pra-0y jest wła.~nle dniówka o· 
brachunkowa. Praktyka wykazala, 
i.e przy wyznaczaniu dniówek obra­
chunkowych, spółdzielnie produkcvj 
r.e nie stosują przewidzianych norm, 

No e S;q n~ę ·a I co obniża wydajność pracy. Oczy-
si: O q C:• wiście, p~y rozwiązywaniu tego za-

• Dużo i chętnie mówill uczPi:lnicv ga~nie_nia. musi przyjść . z ponH~cą 
dys~usjj 0 osiągnięciach swych spńł ~~oldz;elm?m pro~ukc,rJn~·m Cen­
dzielni produkcyjnych. w któr.vch · trala Rolniczych Spoldz1elm. 
wiroslo poczucie obowi~J7.kU l kolek 
tywnej odpowiedzialności. Przygotowania do żniw 
Uzyskaliśmy znacznie lep~ze plo­

nv niż indywidualni go!>podarze -
oświadczył tow. Eugenius.,, J(włatek, 
pr:i:ewodniczący spółdzielni produk­
cyjnej w _Grochowie, pow. kutnow­
skiego. Na odrębnych gospodar­
knch zbi?raliśmv 7. 4 hn 2? kwinhilt• 
zboża, a w spółdzielni nawet z 1 ha 
c~ir~niernv zrn1cu1i'! wiccPi lVPrnri. 
że jest nas niewielu, potrafiliśmy 
tego roku własnymi siłami dodntko 
wo unrawić 18 ha łqki, która była 
nieużytkiem. remontujemy tak7.e 
we wla.snym zakresie budynki go 
spodarcze. 

„Wszyscy jesteśmy do żnh". pr1y· 
gotowani", stwierdzali przemawia­
jący. 

Gr..mtownie opracowaliśmy plan 
akcji żniwnej. Sprzęt zbóż zakończy 
my w ciągu 4-6 dni. Obsiejemy 30 
ha rziemi mieszankami' pastewnymi, 
powiedział ob. Jan Florek z Kon· 
stantynowa pow. radomsrezańskie-
10. 

- Do 22 lipca zob1>iviązujemy się 
ukończyć żniwa i podorywki na po· 
plony wykonać we wszystkich spół­
dzielniach na terenie naszego powla 
tu - oświadczył tow. Błando z Pań­
stwowego Ośrodka Maszynowego w 
Rawie Mazowieckiej. 

- Wypełniliśmy plan rzaslewów, 
teraz całkowicie przygotowani jes· 
teśmy do żniw - stwierdził tow. 
Bienias u spółdzielni Kontrewers 
pow. łódzkleco. 

- Przeprowadl'lenie pmygotowań 
do żniw pozwala przypuszczać, że 
tegoroczne zbiory będą jesuze Jed­
nyt.t dowodem wytszości gospodar­
ki zespołowej nad indywidualną -
powiedział tow. Antoni Sójka z Wil. 
kawie, pow. rawsko - mazowieckie· 
go. 

Dzielimy się 
doświadczeniami 

Członkowie spółdzielni produkcyj­
nych .z województwa wrocławskiego 
przedstawili zebranym cenne do· 
świadcrzen:a, które wynieśli rze swej 
pracy na odcinku spółdzielczości pro 
dukcyjnej 

najbardziej podobał mi się kokhoo 
„Nowe iycie" w okręgu kljowskim, 
gdzie gospodarują prawie same ko· 
biety. Kołchoz ten, zniszcczony pm~~ 
hitlerowców, został całkowicie odbu 
dowany. Zboża, inwentarrz żywy tak 
piękne, jakich jeszcze nie wid~!a­
łam. Wszyf:.cy kołchoźnicy mieszka­
ją w ładnych, schludnych dwupoko­
jowych domkach i żyją w pełnym do 
statku. Na obiad wszyscy przyjeż­
dżają rz pola samochodami. Żłobek 
~est wzorowo urządzony i cv,ysty, 
driieci l'lnajdują tam troskliwą i fa­
chową opiekę. Kołcłlcn ten Jett prze 
konywującym dowodem, że kobieta 
umie równie dobne rCNIJJoda.nyć, 
Jak mężczY2ll&. 
Podobało mi się gospodarowaa!e i 

źycie, jakie prowadizą kołchoźnicy w 
Związku Radl'lieckim. TWórC"lą pra• 
cę łączą oni z radością, a nade 
wsr,ystko kochają swoją ojc-Lyzni:. bę 
dącą ich dumą. 

Prezydium Il zjazdu zarzqd6w spółdzielni 
produkcyjnych 

-
TOW. SATORA MAIUA 

czlunek zarządu ~p1ildziel11i produkcyj-
nej im. Proletarfow w Stoszycach 

pow. i 1coj. t<:roclawskie. 

Chłopi woiew6dztwa 
łódzkiego - budowniczymi 

socfalb~mu 
Narada wniosła wiele nowero 

i twórc.,,eco do t1otychczasowycb 
doświadczeń chłopów. l'rzyspo­
rzyłą. im wiedzy o życiu s:iiół· 
dzielni produkcyjnych innych 
w1>jewództw, a przede '\'\<-Szystkim 
dała im wiedzę o życiu kołchoi· 
ników radzieckich. Wskazała 
właściwe dr<>&"ł dla. naszej sp61-
c171elczoścl na obecnym etapie, 
uzbroiła chłopów do walki z wro 
giem klasowym, zmobilizowała 
ich do powiększenia ilości gospo 
darstw zespołowych i do pud· 
wyższenia ich poziomu. 

Tow. Maria Sa.tora - członek: 2a­
r!!ąd u spółdzielni produkcyjnej im. 
.. Proletariat" w Stoszycach pow, wro 
cła'.>lskiego, stwierdza. że entuzjazm 
i ofiarna praca dają wielkie wyrd­
ki. My właśnie z tym entuzjazmem 
p1"7.ystąpiliśmy do pracy i dzisiaj n'a­
sza spółdzielnia jest jedną z najle­
pszych w w1>j. wrocławskim. Zac2ę­
liśmy pracę prawie Il. niczego: poia 
nie cbsiane, brak inwentar!Za mar­
twego i żywego. Wytrwałym W\'Si1-
kiem. nie oglądając się na to, co 
nam kto da. doszliśmy do dobroby­
tu. Pamiętam, mówi dalej tow. Sa­
tora, że wozy ze zbożem \ sianem 
ciągnęliśmy sami. a de.isia.i posia<la­
my już wystarcza1ą.cą liczbę kuni. 
Dzięki ofiarnej i zgodnej pracy 
ws'Z.ystki<'h członków. dochody na!l1.e 
stale wzrastały, a dzisiaj w zupel· 
ności zaspakajamy swe p1>trzeby. 

WYC!Zerpująca, obsrzerna, krytycz­
na i samokrytyczna dyskusja, ii któ­
rej powyżej podajemy jedynie fra­
gmenty, udowodniła, że zorganizowa 
ni w gospodar~twach zespołowych 
chłopi województwa łódzkiego śmla 
lo i szybko kroczą naprzód ku no­
wemu życiu wsi . Chłopi z u wagq przysłuchujq się przemówieniom 

-.-enJatq dnia 

Od „Wału pomorskiego" do „Soldka" 

W spaniały rozw6i 
wsi radzieckiei 

Burzliwie oklaskiwano chłopów z 
województwa poznańskiego, lttórzy 
przybyli na naradę, aby podzielić się 
wrażeniami z pobytu w Związku Ra· 
dzieckim. 

- To, co tam ujrzałam. przeszło 

11 lutego 1945 roku Armi~ Radziec„ stwem o szerokim dostrpie do morza w 
ka i walcr.ąca u jej boku I Armia Woj całym tego słowa znaczeniu. 
oka Polskiego !forsowały umocnienia Od tych histor}·cznych chwil dzieli 
„Wału pomon•kie1w". 30 marca wyzwo nas okres pięciu lat, pięciu lat wytężo­
lony został Gtlaiisk„. Po przeszło 5-lct nej, uporczywej prncy nad morzem i 
niej okupacji faszystowskiego najeźdźcy, 11a morzu, pracy uwieńr.zonej olbrzymi­
białoczerwona flai:a :i;nowu załopotała mi sukce~anii. Przypomnijmy tylko 10 

nad Bałtykiem. Tym razem na zawsze. bie, jak wyglądały nasze porty w r. 
Stanęliśmy nad Bałtykiem mocną sto- 1945. 

Pił· Już nie na wą,kim, etul..ilk111hiesię Gdańsk był prawie całkowicie znisz­
eiokilometrow::m pasie, z jednym por· czony, a jego urządzenia po1·towe zosta 
te.m - Gdynią, lerz na przcs1ło 500 ki- ły zdruzgotane w 85 procentach. W Gdy 
lometrowyin wyhrzcżu, ciign,cym się od I ni hitlerowskie horcly zhurzyły 75 pro­
Szczecina po Elbląg. Staliśmy się pań- cent falochronów i 58 procent nabrzeży. 
•••••••111••••••••••••„..flo.„łl•••••• ••••••••••111•a•ellPHlłł ••••••••c•a•H••••••••••••••••••••••„„•••• 

Państwowe Zakłady Szkoleniowe 
umożliwiaję inwalidom zdobycie zawo:'.u 

wszelkie moje oczekiwania. - ośwlad Państwowe Zakłady Szkolenia 
czyła tow. Maria Radkowska ze '.lp61 I 1. . 
dzielni produkc:v.inej „Zgoda'', pow.: nwa idow w ~oku ,szkolnym 
Strzelce Kraii1skie woj. poznańskie- 1950-51 będą przyjmowa1y na szko 
go. lenie inwalidów w następujących 

- Zwiedoziliśmy 6 kołchozów, a działach: ślusarsko - mechanicz-

W Szczecinie 100 procent. Miasta bylr 
opustoszałe, wejścia do portów I ba­
seny zabloku" ane wrakami potopiort-ych 
statków, zaś dworce i punkty przeładun 
kowe niemal całkowicie zniuczone. 

A inne osiągnięcia? 
Zelektryfikowaliśmy wfcś, posta­

wiliśmy szkołę,· mamy telefon, prze 
prowadzamy mE>liorac.ię - wyliczał 
tow. Sokołowski z Gałkówka. Chło­
pi nasi coraz liczniej i coraz chętniej 
zaczynają czytać. Gromadzą się w 
nowej świetJicy, będącej naszą ra­
dością i dumą. 

Dqzymy do przyciągnięcia 
mało i średniorolnych 

chłopów 

I Siadem naszych korespondencji ] 

nym, spawalniczym, mechaniki 
precyzyjnej, administracyjno-han 
dlowym, kreśleń technicznych i 
budowlanych, introligatorskim, ga 
lanterii drzewnej i skórzanej, ry­
marskim, dziewiarskim, krawiec. 
twa damskiego, bieliźniarskim, 
ogrodniczym, szewskim i czapni­
czym. 
Państwowe Zakłady Szkolenia 

Inwalidów znajdują się w następu 
jących m:astach: Poznań (Waw­
rzyniaka 45), Wrocław (W,.łbrzy­
ska 34-38 i Inwalidzka 17-19), 
Przemyśl (Tatarska 4), Słupsk 
(Szczecińska 82), Lębork (Krzywo 
ustego 21). 

A dzisiaj - po pięciu latach? Dzł. 
siaj, możemy ze ałuszną dumą mrier. 
dzić, że nie tylko odbudowaliimy uaszł 
gospodarkę morską, ale postawiliśmy i• 
na poziomie znacznie wyższym, aniżeli 
była kiedykolwiek. \V r. 19ł9 porty 
polskie przeładowały większą mase to• 
warową niż w najlepszych latach przed­
wojennych. Gdańsk liczy już około 200 
tysięcy mieszkańców, a Gdynia 1'0 ty­
sięcy, Wzniesiono magazyny i urztdie 
nia portowe, wybudowano n.>wy basen 
przeładunkowy w Szczecinie. W esyb 
kim tempie prowadzona jest przebuda­
wa portu szczecińskiego, która ucayni 
zeń największy i na.inowocżeśniejszy 
port nad Bałtykiem. Posiadamy 38 re-
11nlarnych linii morskich, łącztcych na~ 
szc porty ze wszystkimi kontynentami. 
Polskie statki handlowe rozpoczęły 11ałt 
ohsługę jeszcze jednej linii Gdynia -
Hong-Kong. Nasze stocznie budujlJ jui 
ocl roku pełnomorskie statki - rudo 
węp:lowce. Rozwijająca sio z roku na 
na rok flota rybacka, której jednostki 
docirrają do wybruiy Islandii, dostar­
cza krajowi dziegittki tysięcy ton ryb. 
Na,ze porty obsługuj, nie tylko polski 
hunclel zagraniczny, ale równiez i kraje 
demokracji ludowej, szczególnie Czecho 
slowację oraz Węgl-y, 

TOW. EUGENIUSZ KWIA1'EK 
pT':;eu:od11icz11cy spólclzielni produlrcyj· 
nej w Grochowie pow. kutnou·skiego. 

Na tym odcinku wiele spółdzielni 
produkcyjnych nie spełniło swym 
zadań, oddzielając się od chłopów 
mało i średniorolnych, nie należą­
cych do spółdzielni. Przyznaje to 
tow. Kwiatek stwierdzając, że człon 
k0wie spółdzielni produkcyjnej w 
Grochowie, pochłonięci pracą, u­
pomnieli zupełnie o tych, którzy się 
'ieszl'7e dzisiaj wahaja, a jutro J117. 

PZPB im. Stalina 
Z właściwvm ustosunkowaniem 

!;potkała się korespondencja tow. 
Uartczaka z PZPB im. J. Stalina, 
wytykająca usterki w poczynaniach 
Komitetu Współzawodnictwa Nowej 
Tkalni. Rada zakładowa tych zakla 
dów pi-.tyznała słuszność wywodom 
tow. Bartczaka i przystąpiła już do 
ożywienia działalności wspomniane· 
go komitetu. Komitet zobowiązał się 
zało:i:yć w najbliż!>zych dniach ga· 
blotki z podobiznami wybitnych 
przodowników pracy wraz z "'-ynika 
mi ich osiągnięć. Poza tym każdy 
współzawodniczący będzie mógł każ 
dej chwili otrzymać od referenta 
współzawodnictwa dokładne dane w 
sprawach produkcyjnych. 

Cewka Nr 1 
Również zostały wyciągnięte na­

leżyte wnioski z korespondencji tow. 
Dobraczyńskiego, omawiającej złą 
politykę kadr, stosowaną w „Cewce 
Nr l". Zarówno egzekutywa organ. 
podstawowej, jak i rada zakładowa 
stwierdzają, że poczyniły poważne 
błędy, które wynikły głównie z bra 
ku współprncy z kierownictwem za­
k' <!ów. 

Centralny Zarząd 
Przemysłu 

Gastronomicznego 
Tow. Gągolewicz z PZZPP Nr 1 

wskazYwał w swe] koresoondencji 

z dnia 17. 6. br. na nierównomierną 
sieć punktów zbiorowego żywienia 
w Łodzi. CZPG przesłał nam w tej 
sprawie wyjaśnienie, uznające, ie 
istotnie ilość tych placówek w pół­
nocnej dzielnicy miasta oraz na pe­
ryferiach jes';; zbyt mała. CZPG po· 
~iada już zapewnienie Prezydium 
MRN, że wkrótce uzyska od Wy­
działu Kwaterunkowego dalsze przy 
działy lokalowe, a wówczas przystą 
pi natychmiast do urządzenia przed­
siębiorstw gastronomicznych w tych 
punktach miasta, które ich brak od 
czuwają najdotkliwiej. 

' sprawy ustalono, że całkowitą winę 
za wyntienione karygodne fakty lek­
eewa:i:enia produkcji ponoszą nie­
które układaczki. Wobec winnych 
zastosowano konsekwencje służbowe. 

• * • 
Tow. J. Cichocka z tych samych 

r.akładów podawała wypadki bez· 
myślnego niszczenia cennego papie­
ru, u:i:ywanego do opakowania o­
snów. Dyrekcja zakładów w swym 
wyjaśnieniu stwierdza, że słuszne 
spostrzeżenia korespondentki pomo­
gą do zlikwidowania jawnego marno 
trawstwa. Wydano ju:i: polecenie per 

, sonelowi technicznemu, aby zwolnlo 
PZPB im. Dzierżynskiego ny papier natychmiast zwracać do 

Dzięki krytycznym koresponden­
cjom tow. A. Pileckiego z PZPB im. 
F. Dzierżyńskiego wiele już zmieni­
ło się tam na lepsze. Wyniki współ 
zawodnictwa pracy są umieszczane 
na widocznym miejscu, przeprowa­
dza się remont zgrzeblarek, zwłasz­
cza wymienia się zużyte „cholewy", 
przystąpiono również do zakładania 
instalacji wentylacyjnej. 

PZPB im. Sz-ymańskiego 

Tow. Biegalska wskazywała w ko 
respondencji z dnia 8 bm. pt. „Nie­
dbalstwo odbija się ujemnie na ja­
kości produkcji", że w PZPB im. Cz. 
Szymańskiego na skutek częstych 
wypadków mieszania wątku o różnej 
numeracji obniża się jakość produk· 
cji. Jak nas informuje dyrekcja tych 
zakładów. DO 1?runt.ownvm zbadaniu 

przewlekalni i tam po pi·zebraniu 
używać go powtórnie do owijania 
osnów. 

Centralny Zarząd 
Przemysłu Odzieżowego 

Właściwe wnioski wyciągnięto 
również z korespondencji tow. Cy­
bulskiego, z dnia 13 czerwca pt. „Ka 
rygodne lekceważenie pracy". Korea 
pendent zwracał uwagę na fakty 
złego planowania pl·acy w przemyśle 
odzieżowym. CZPO w swej odpowie­
dzi stwierdza, iż przytoczonę przez 
korespondenta fakty najzupełniej od 
powiadają prawdzie. W ~prawie tej 
zostało już wszczęte dochodzenie 
przez Naczelny Inspektorat Kontroli 
CZPO. Winni niedopuszczalnego mar 
notrąwienia ludzkiej pracy zostaną 
pociągnięci do najsurowszej odpo· 
wiedz i al nnśr..L 

Inwalidzi, przebywający w za­
kładach szkoleniowych, otrzymu­
ją bezpłatnie zakwaterowanie, 
wyżywienie, opiekę lekarską i na 
ukę zawodu. 
Bliższych informacji udzielają 

referaty pracy i pomocy społe­
cznej, rad narodowych, oddział.V 
ZUS, ubezpieczalnie społeczne o­
raz koła Związku Inwalidów Wo 
jennych RP. (S.W.) 

Zjednoczonym wysiłkiem w111:y!tldcls 
luclzi pracy, tysięcy marynarzy, rybaków, 
pracowników portowych i stoczniowych, 
budowniczych Polski Ludowej - w opar 
ciu o doświadczenia Związku Rad:dee­
kicgo i radzieckich ludzi morza, umac­
niamy naszQ gospodarkę morskę, reali­
zujęc na tym odcinku :zadania, jakie 
przed tiami postawił Plan 6-letni - •ta 
ły wzro!t produkcji okrętowej, dalszy 
ro1wój uspołr.r.zniunego rybołó1twa, tny 
krotne zwięknenie tonażu floty handle.> 
wej~ , (J. K.) 

Biblioteki •• k. m1e1s te 
w okresie wakacyjnym 

PrPz_,·<liuni 1:au.' · X:irn<lnwc,i w :f,·1dz · 1 Rej. Wypożycz. Książek dla. Dziee1 
- W\dział Oświaty - podaje cln win i Jvilodzieży - w lipcu nie 
(fomości, iż wzorem lat ubicgl,vch w czynne w sierpniu czynne. w ponie 
okre8ic wakaeji bihliutl'ki miejskie bę działki° §rody i piqtki, w godz, zwy. 
dą. czynne, jak nastrpuje: kłycl1, t. j_ od 11 do 16. 

1. Miejska BibliotC'ka im. Ludwika --·------
Waryń~kiego od 1 lipca do 15 wrze. Z • • ZA MP 
•nia - od poniedziałku do piątku zyc1a 
włąc:rnie. w go,dzinnch od la do 18, w UWAGA ZAMP.oweyl Dnia 1 lip 
Roboty od 9 ci:o 14; 

ca w lokalu U.Ł., przy ulicy Kopernik~ 
55. o godz. 18, odb9dzie si~ zebranie 
ZAMP. Kola Nr 4 Wydziału .Prawa, 

R()jonowe Wypożyrzalnie - w lipcu 
sierpniu - w ponicdi.iałki, środy 

piątki w irodz. zwykłych t. i od 
J5 clo 2h. • Ohecuość ohnwiazkowa. 



~rr. 4 

Co pisało praso łódzko w dn. 30 czerwca 1930 r. 
ZGON JULIANA EJSMONDA 

Zraniony śmiertelnie w katastro­
fie automobHowej znany poeta Ju­
l:an Ei~!Tiond czmarł w dniu wczoraj 
~zym w Zakopanem. 

WYBUCH 
W FABRYCE WODY SODOWEJ 
W fabryce wody sodowej przy ul. 

Aleksandryjskiej 26 nastąpił wytuch 
g<izu, 37 letni robotnik Marcin Grze 
lak w stanie ciężkim przewieziony 
został do szpitala. 

HINDENBURG 
PODROŻUJE PO POLSCE 

Prezydent Rzeszy Niemieckiej von 
Hindenburg - wracając z Prus 
Wschodnich do Berlina - wybrał 
sobie drogę przez Pomorze i Wielko· 
polskę. Pociąg Hindenburga stał 
dłuższy czas na stacjach w Gnieź­
nie, Poznaniu i Zbąszyniu, gdzie na 
peronach zebrały się delegacje Niem 
ców polskich. 

SLĄSK PRZECIW SANACJI 
W rzwiąz.ku cz kongresem Centrole 

~'U w Krakowie - komuniści gór-

nośląscy pnygotowują wielkie ma­
nifestacje antyrządowe w S'leregu 
miast śląskich. Między innymi za­
powiedziany został w Rożdżeniu -
Szopienicach wielki wiec bezrobot· 
nych, na który ściągają grupy gór­
ników z całego Śląska. Policja wy­
dała odpowiednie Źarządzenia, cei.em 
niedopuszczenia do antyrządowych 
wybryków. 

ŻYWA POCHODNIA W SĄDZIE 
Pracownica 'bufetu w Sad?:ie Okrę 

gowym, Stefania Sempłowska, po 
przeniesieniu Sądu do nowego gma­
chu - poczostała bez pracy. 
Sempłowska tak się przejęła cze­

kającą ją nędzą, że w pewnej chwi­
li oblała się naftą i podpalila - w 
celach samobójczych. W agonii od· 
wieziono ją do srzpitala. 

„PO\VITANIE" ANGLlKÓW 
W GDYNI 

Z okazji przytycia do Gdyni 
Gdai'1ska flotylli okrętów angiel­
skich zaszedł smutny wypadek pobi 
cia nożem i kastetem trizech mary­
narzy brytyjskich. 

TEATRY 

Ze sportu -
Około 25 tysięcy widzów 
przyglądało sią pierwszemu wyścigowi ulicznemu łódzkich motocyklistów 
Nagrodę Przewodniczącego Prezydium R. N. m. Łodzi tow. Minora, 

zdobyli „Budowlani" przed „Ogniwem" (Łódź) 

Na wirażu 

stanęły tylko trzy maszyny. Zwy· 
cięstwo w tym biegu odniósł Wasiak 
S.H.L., przebywając dystans w cza 
sie 6:55, przed Pewcą (Włókniarz 
Pabianice) na D.K.W. 

W KATEGORII DO 250 ccm 
1.'RIUMFOWAŁ WOJCIECHOWSKI 

Walka silniejszych maszyn była o 
wiele ciekawsza. W klasie do 250 
c'cm na dystansie 10 okrążeń. tj. oko 
ło 13 km startowało 11 maszyn. Po 
bardzo ciekawej walce zwyciężył tu 
Wojciechowski (Włókniarz Zd. Wo­
la) jadący na maszynie „Jawa" w 
czasie 10:35 m. przed Forstingerem 
(Włókniarz Pabianice) jadącym rów 
nież na ,Jawie" i Ostromeckim 
(ŁKS Włókniarz) jadącym na ma­
szynie tej samej marki. średnia 
szybkość w tym biegu wynosiła 74 
km na godzinę. 

JESZCZE RAZ FORSTINGER 

kość 76 kp1 na godzinę. Na drugim 
miejscu znalazł się Jabłoński (Ogni­
wo Łódź) jadący na „NSU", a na 
trzecim Mielchinkiewicz {Budowla­
ni Łódź) na „Nortonie". 

BIEG MASZl"N Z PRZYCZEPKAMI 
WYGRAŁ FISZER 
(„BUDOWLANI") 

Wyścig motocykli z wózkami nie 
był tak ciekaw,y jak poprzednie. 
Przede wszystkim wyścigowi temu 
brakowało tej szybkości, jaka ce­
chowała tamte biegi. Po dwóch 
praedbiegach ostatecznie pierwsze 
miejsce zajął tu Fiszer (Budowlani 
Łódź) na „BMW'' w czasie 11:32 m 
przed Kowalczykiem (Budowlani 
Łódź) również na „BMW'' i Paw~ł­
czykiem (Budowlani Łódź) na „Zi.in­
dappie" 

NAGRODA TOW. MINORA 
W RĘKACH „BUDOWLANYCH" 
W klasyfikacji zespołowej pierw„ 

sze miejsce i nagrodę Pr.zewodniczą 
cego Prezydium R. N. m. Łodzi, tow. 
Minera, .zdobyli ,.Budowlani'' (7 p.) 
przed Ogniwem (6 p.), Włókniarrzem 
cz Pabianic (6 p), Włókniarczem ize Zd. 
Woli (5 p.) i ŁKS Włókniar.zem 
(1 p.) 

Organirzacja zawodów, j:ik na 
pierwszy raz, sprawna. 

Nr Inf 

Sałyga zwycięża Wóicika 
na trasie Warszawa-Radom 

·Warszawa 
WARSZAWA. - Na starcie dorocz­

nego wyścigu kolarskiego na trasie War 
szawa - Radom - Warszawa (ok, 192 
km) stanęło 27 czołowych kolarr;y z 
Warszawy, Lodzi, śląska, Krakowa, Czę 
stochowy, Wrocławia i Lublina. 

Po zaciętej walce na finiszu wyścig wy 
grał Sałyga przed Wójcikiem i Wando­
rcm - wszyscy w jednakowym czasie 
5 :33,40. 

Dziś 'rozpoczynaią się 
mistrzostwa Polski 

w szczypiorniaku źeńskim 
Dzisiaj rozpocznie się w Lodzi na 

boisku Spójni w Helenowie trzydnio 
wy turniej f~nałowy szczyniłornmka 
żeńskiego o mistrzostwo Polski, Do 
finału zakwalifikowały się zespoły: 
Spójni z Warszaiwy, mistrza okręgu 
śląskiego, Unii 01·az. Zmązkowca z 
Łodzi, 

Program spotkań przedstawia się 
następująco: 

Piątek, dnia 30 czerwca: 
godz. 18: Spó_jru.. Warszawa 

11istrz Okręgu śląskiego, sędzia ob. 
Rybka. 

godz. 19: Związkowiec Łódź - U. 
nia Łódź, sędzia ob. Bruśnicki. 

Sobota.. dnia 1 lipca.: 

godz. 18: Mistrz Okręgu śląskiego 
- Unia Łódź, sędzia ob. Bruśnicki, 

godz. 19.: Sp6jniai Warszawa -
Związkowiec Łódź, sędzia ob. Rybka. 

PAŃSTWOWY TEATR NOWY I 
(ul. Daszyńskiego 34, ·tel. 181-34) 

Godz. 19,15 „Makar Dubrawa" -
w roli Makara - Stanisław Łapiński 

TEATR KOi\lEDll MUZYCZNEJ 
„LUTNIA" 

Godz. 19.15, „Córka pani !~ngot". 

W biegu maszyn do 350 ccm star 
towało 10 maszyn. Tutaj przeciętna 
szybkośc'- zwycięzcy była ta sama, 
to jest 74 km na godzinę. Bieg ten. 
który jak i wszystkie pozostałe, od 
bywał się na 10 okrążeń, to jest wy 
nosił około 13 km - wygrał rów­
nież Forstingei (Włókniarz Pabiani 
ce) w czasie 10:32 przed Zającem 
(Włókniarz Zd. Wola) i 15-letnim 
zawodnikiem łódzkiego „Ogniwa" 
Sumińskim. Wczor"l. ~ w Łodzi odbył się po 

llJI g raz pierwszy moto­
cyklowy wyścig uliczny. Impreza ta, 
zorganizowana przez Polski Związek W KATEGORII DO 500 ccm 

Wczoraj padł rekord świata 
TEA'l'H LETN1 „OSA" 

(Piotr.kowska 94, tel. 272-70' 
Motorowy Okręgu Łódzkiego o wiel ZWYCIĘŻYŁ ŁODZIANIN na mistrzostwach lekkoatletycznych głuchoniemych 

ł'EATR 
ł'A.liiSTWOWY 

IM. STEFANA JARACZA 
(ut. Jaracza 27) 

Dziś, godz. 19,15 komedia Szekspi· 
ri. pt. „Wieczór trzech króli". · 

PAŃSTWOWY 
TEATR POWSZECHNY 

(Ul. Obrońców Stalingradu 21, 
tel. 150-36) . 

O godz. 19,15 „Niemcy", Leona 
Kruczkowskiego z Włodzisławem 
Ziembińskim w roli prof. Sonnenbru 
cha. Kasa czynna od 10-13. i od 16. 

D:Diś tentr niec7.ynny. 
TEATR „ARLEKIN" 
(ul. Piotrkowska 125) 

Teatr n1pczvnnv 
TEATR „PINOKIO" 

11 I. Kopernika 16) 
Widomska otwarte pt. „Pan Tom 

buduje dom". 
PAŃSTWOWY TEATR żYDOWSKl 

(ul. St. Jar:icza 2, tel. 217-49) 
Godz. 19,30. Premiera. - „Rodzi· 

na Blank" według Szolem Alejche­
ma w dramatyzacji i reżyserii Jak!.1-
ba Rotbauma. 

ką .nagrodę przewodi:iiczącego ~re- w kategorii maszyn do 500 ccm 
zy?mm R. N. m. _J'_,od:r.1, tow. Marrn;ia I stanęło na starcie 8 zawodników. 
~n.iora, . wzbudził~ w. naszy~1 mle· Zwyciężył tu Majak z „Ogniwa" 
scie ogro~ne zamteresowa.me. Na· łódzkiego na maszynie „BMW" w 
Pl~cu Zwycięstw~ zebr~ło, się wczo- za . lO:ll l osiągając średnia szyb 
raJ około 25 tysięcy w1dzow. c sie • · . 

W dniu wczorajszym na stadiorue 
ŁKS Włókniarza ro~poC2ęły się 
xxvn lekkoatletyczne drużynowe 
mistrzostwa głuchoniemych Polskj 
w konkurencjach męskich i żeń· 
skich. W części oficjalnej pnemó-

WSZYSTKO PRZESZŁO 
SZCZĘśLIWIE . Sportowcy ZSRR wienb wygłosili ob. Siła - Nowicki 

w imieniu Polskiego Związku Głu-
Wyścigi przeszły szczęśliwie. Po b" • k d choniemych i ich Przyjaciół, sekre-

mimo dużej niekiedy szybkości do· lf~ re or V . tarz Wojew. Komitetu Kultury Fi-
chodzącej chwilami do 100, a na- MOSKWA. - W ciągu 20 dm zyczn~j ob. Okoński, kapitan spor-

KJINA 

v.et ponad 100 km. na godzinę i bar I c::erwca sportowcy radzieccy pobili towy Polskiego Związku Sport. Głu· 
dzo trudnych wiraży przy ul!cach około 40 rekordów ZSRR. Najwięcej choniemych K'limczewski. Defiladą 
Przędzalnianej i Targowej, wszyst- . rekordów ustanowili lekkoatleci, pły wszystkich ue<zestników mistr.zostw 
kie biegi, a było ich 6, przeszły bez wacy, motocY'kliści, strzelcy i kola- v.akończono oficjalną crz:ęść uroczys­
żadnego wypadku. z publiczności ::-ze. 2 rekordy &tj:zeleckie ustanowio tości. W defiladzie najlepieJ repre­
również nikt nie ucierpiał, bo prze r.e ostatnio przez reprezentantów zentowali s!ę łodzianie. 
cież lekk.ie obtarcie k?łem, jakiego Armi;_ prze,~y~szają znacz.nie oficjal z 107 11..głoszonych izawodników 
doznała Jedna z entuz.iastek .sportu 

1 

ne rekordy sw1atowe. . \ startuje w mistrzostwach _ około 

,\DRIA dla młodzieży (Stalina 1) 
„Siostra lokaja", godz. 16, 18, 20 

HAŁTYK (Narutowicza 20) 
„Albeniz", godz. 16, 18,30, 21 

BAJKA <l<'ranciszkańska 31) 
Program składany („Słoń i mrów­
ka", „Noc Noworoczna", „Mistrz 
Narciarski", „Kim zostanę", „Dzie 
je jednej obrączki"), godz. 18, 20 

GDYNIA (Daszyńskiego 2) „Pro· 
gram aktualności krajowych i za­
gra11icznych Nr 26", 
godz. 15, 16, 17, 11<, 19, 20, '.:!l 

H.l<~L dla młodz;eży (Legionów 2) 
„Postrach mórz", godz. 16, 181 20 

MUZA (Pabianicka 173) „Dziś o 
wpół do jedenastej". godz. 18, 20 

!·OLUN1A (Piotrkowska 67) 
„Podróże Gulivera" (film w natu· 
ralnych kolorach) godz. 17, 19, 21 

PR~EDWIOśNIE (Żeromskiego 76) 
„Legitymacja partyjna", godz. 18, 20 
łWHO'fN lK (.Kilinskiego 178) 

„Siódma zasłona", godz. 17,30, 20 
ROMA (Rzgowska 84) - „Wieczna 

Ewa", godz. 18, 20 
REKORD (Rzgowska 2) „Za 

dmioma górami", godz. 18, 20 
STYLOWY <Kilińskiegn 123) 

„Al·inka", godz. 18, 20 

sie· 

śW I'l' (Bałucki Rynek ~) - „Dwaj 
panowie Jo'" - godz. 18, 20, 

T~CZA (Piotrkowska 108) „P1·zy. 
gody Chico", godz. 16,30, 18,30, 20,30 
·1·:.TRY (w „grvdzie) - „Podróże 

Gulivera", godz. 16,30, 18,30 20,30 
WISŁA l Daszynskiego 1) „Poszuki· 

wacze zlota", godz. 16.30, 18,30, 
20.30 

Program na 30 czerwca 1950 r. 
12.04 Dziennik południowy. 13,10 

(Ł) Pog. pt. „żłobki w spółdziel· 
niach produkcyjnych". 13,30 Koncert 
orkiestl:y 1·ozgłośni szczecińskiej. 
14,20 (Ł) Muzyka popularna i 1ludo 
wa. 14.55 „Mówią książki". 15,10 
Drobne utwory kompozytorów rosyj 
skich. 15,30 Audycja filatelistyczna 
dla świetlic dziecięcych. 16.00 DziP.n 
n;k popołudniowy. 16.20 (Ł) Na bo 
iskach i bieżniach kraju. 16,25 (Ł} 
Reportaż .z Jubileus·zu Wł. Szcza· 
wi11skiego. 16,35 (Ł) Pieśni róimych 
narodów. 17,00 Koncert dla przodow 
ników pracy~ 17,45 „Migawki war­
szawskie". 18,15 (Ł) Reportaż z Za 
kładów Dziewiarskich im. T. Dura 
c;~a. 18,25 (Ł) Koncert życzeń. 18,45 
„Szpilki" - audycja satyryczna. 
19.00 Muzyka symfoniczna. 20.00 
Dziennik wieczorny. 20.40 Pieśni do 
siów Puszkina w wyk. L. Nowosada. 
20.55 Muzyka taneczna. 21,30 
„Wszechnica Radiowa". 22.15 Konc. 
- Transmisja z Budapesztu. 23.00 
Ostatnie wiadomości. 23,15 Utwory 
Iznacego Paderevrskiego, 

WŁóKNlARZ (Próchnika 16) mo~ocy~dowego,. wsk~tek s.weJ wła· Ogółem w tym roku, sporłx>wcy ra 100, w tym przeszło 30 kobiet. Co 
„Wyspa szczęścia", sneJ .zresztą wi_n~, _me mozna ;>oczy dzieccy pobili 170 rekordów kra.io· do wyników, czaznaC'Zyć wypada. że 
gdz. 16,30, 18,30, 20,30 tywac za powazmeJSZY wypadek. wych, wśró<I nich najwięcej lekkoatle już pierwszego d,nia padły rekordy. 

WUJ.NOS(' 1N"r ot'~"w"kiego 16) WYśCIG ROZPOCZĘŁY „SETKI" tycznych i pływackich. I tak: uzyskano dwa nowe rek·1rdy 
„Saławat - wódz Baszkirów". Wczorajsze wyścigi rozpoczęły się Polski dla głuchoniemych: w rzu?ie 
godz. 16, 18, 20 biegiem (na 5 okrążeń, około 6.500 dyskiem kobiet: 2? m 70 cm, "Y' b;e-

lA CH~TA fi:'.g1erska 26) \ m.) maszyn najlżejsi..-ych, to jest t> gu na 1500 m. męzczyzn: ~min, 27,5 
„Nieodrodna córka", godz. 18, 20,30 pojemności do 130 ccm. Na starcie Mt'strzostwa zaoaśnicze sek. P~dł także re~ord swiata dla 

głuchoniemych: w bcegu na 200 mtr, 

Zawody lekkoatletyczne Zgierzu 
Z S R R dla kobiet: 29,5 sek. 

w MOSKWA. - Zakończone w Tule 

W dniu wczorajszym w Zgierzu 11,5 sek, 
odbyły się propagandowe zawody 11,6 sek., 
lekkoatletyczne, udział w których ~ 2•1. 

mistrzostwa zapaśnicze ZSRR w sty-
2) Dylikowski (ŁKS Wł.) mi·· 

3) Swiderski (Wł. Zgierz) lu wolnym, wyłoniły nowych 

800 mtr.: Poselt (Boruta) 2 min. 
wzięli członkowie klubów: ŁKS1 4,2 sek. 2) Derwinius (ŁKS Wł.) z 
Włókniarza oraz miejscowego min. 9 s<.>k. 

Włókniarza i Boruty. 

Wyniki techniczne: 
100 mtr. kobiet: Ciszewska (Włók 

niarz Zgierz) 14 sek, 2) Wojtasiak 
(ŁKS Wł.) 14,7 sek, 3) Mysłowska 
(ŁKS Włókn.) 14,7 sek. 

500 mtr. kobiet; Ciszewska (Wł. 

Zgierz) 1 min. 31 sek. 
Konkurencje męskie: 
100 mtr.: Antonowicz {ŁKS W!.) 

5000 mtr.: Nowak (ŁKS Włókn.) 
16,43,0. 2) Jasiński (Boruta) 16,50,6. 
3) Jania (ŁKS Wł.) 17,04,8. 

Skok w dal: Szyguła (Bzura Ozor 
ków) 6,53. 2) Woźniakowski (ŁKS 
Wł.) 6,35. 3) Szczepaniak (ŁKS Wt) 
6,23. 

Sztafeta kobiet 4 x 100 Włókniarz 
Zgierz 59,8, 2) ŁKS Włókniarz 61,3. 

Sztafeta mężczyzn 4 x 100 ŁKS 
Włókniarz 45,9, 2) Włókniarz Zgierz 
47,0. 

i;trzów, z których wielu po raz pierw 
szy zdobyło zaszczytny tytuł. 

W wadze lekkiej Jałbyrian zdobył 

tytuł po raz szósty. 

W poszczególnych kategoriach I 
miejsca zajęli: nmsza - Babajew, 
Azerbejdżan, kogucia - Looaru, E· 
stonia, piórkowa - Dennikow, Dy­
namo, lekka - Jałbyrian, Moskwa 
półśrednia - Rybałko, Dynamo, śre­
dnia - Cimakuridze, Tbilisi, pół­

ciężka - Anglas, Armia, ciężka -
Mekokiszmli, Moskwa. 

Po pierwszym dniu mistrzostw pro 
wadzi: Y' konkurencji męskiej: War­
szawa 65 pkt. przed Łodzią 35 i 1/3 
pkt.. Śląskiem 22 pkt. W konkuren­
cji żeńskiej zdecydowanie prowadzi 
Poznań 37 punktami przed Warsza­
wą 19 pkt., Śląskiem 16 pkt. 

A oto wyniki techniC'lne wczoraj­
sze.e;o dnia mistrzostw: 

Konkurencje żeńskie: 
R7.ut dyskiem: Białas (Śląsk) 26,70 

2) Pisarek (Wejherowo) 24.03. 3) 
Sieczko (Wa,..szawa) 23,74. 4) Brzóz­
ka (Poznań) 21, 5) Kołodzie.iczyk 
!Sląsk) 20.95, 6) Krawczak (Byd­
goszcz) lJJ,76. 

Bieg 200 mtr.: Kujawa (Poznań) 
29,5 2) Katuszewska (Warszawa) 31,1 
3\ Brzózka (Poz11ań) 32, 4) Witkow­
ska (Warszawa) 5) Szklosz ($1ąsk) 
6) Cyl (Łódź). 

• • lmperialistgczna menazer1a 
Do Berlina w Zielone święta 

przybyło 700 tys. młodych Niem· 
ców, by manifestować w obronie 
p()koju. Podżegacze wojenni po­
stanowili urzadzić kontrmanif~­
stację w Berlinie Zachodnim. Je:;;~ 
nią. tzw. „kongres wolności kultu 
ry", który otwarto 26 czerwca. 

Gdyby opublikować spis naz­
wisk uczestników zlotu FDJ, trze 
ba by wydać duży tom, drukowany 
drobniutką czcionką. Spis uczestni 
ków żałosnej kontrmanifestacji 
podżegaczy wojennych mieści się 
na dwóch kartkach maszynopisu. 
Gdyby natomiast ktoś zechciał za 
dać sobie ti·ud podania charakte· 
rystyki uczestników imprezy im· 
perialistów, trzeba by wydać 
obszerny tom, w którym okre­
ślenie „szubrawiec" znalazło by 
się na wielu stronicach. 

Na „kongres w obronie kultu­
ry" przyjechała grupa ludzi, któ­
ra zawodowo zajmuje się sprze­
dażą swych umiejętności podżega 
czom wojennym. Kogóż tam nie 
ma? Jest liberał Benedetto Cro­
.ce, jest trockista Burnham, jest 
pragmatysta Dewey, jest kolabo­
racjonista Gide, jest faszysta An­
dre Malraux, zdrajca włoskiej kła 
sy robotniczej, Ignaz.io Silone, 
jest piewca bomby atomowej, Ber­
trand Russel, jest„. wyliczanie 
wszystkich było by zbyt nużące. 

P!'t.1•n'k„„;7„a nnO"J„rlów \ ekstra 

wa'gancji, jakie ludzie ci repre­
zentują, to tylko barwa ochronna. 
Wszyscy oni ma.ią jedną cechę 
wspólną: zrzucenie bomby atomo· 
wej przez amerykańskich podże· 
gaczy wojennych przyjęliby z :.-a 
dością. 

Ludzie ci od kilku lat judzą 
przeciw narodom mih1j:icym po­
kój, sławią śmierć i zniszczenia, 
wyrządzane przez broń atomową. 
Dlatego to właśnie 26 czerwca 
Amerykanie zebrali komplet tych 
osobników, by za dolary pokazali 
wspólnie parę gierek ze swojego, 
dość ogi·aniczonego repertuaru. 

Ci cyrkowcy imperializmu, inte 
lektualiści na sprzedaż, bredzą na 
temat „sztuki, artystów i wolno­
ści", „kryzysu wolności kultury", 
szkalując p1·zy okazji Związek Ra 
dzie~ki i 'kraje demokracji ludo· 
wej. Za to im płacą. 

Na zachodnia-berlińskim zJe~· 
dzie utrzymanków imperializmu 

. aż roi się od ,,filozofów". Gdzie 
plunąć - tam filozof. 

Oto postać reprezentatywna: 
Bertrand Russel. W roku ubie­
głym opublikował on w prasie 
angielskie.i artykuł, w którym do­
radzał „prewencyjne" zrzucenie 
bomby atomowej na Związek Ra· 
dziecki. 

. Niemniej reprezentatywną ~­
stacia iest nrofesor filozofii na 

uniwersytecie w Nowym Jorku, 
M. J. Burnham. Profesor filozofii 
z Nowego Jorku- zdradza nie byle 
jakie kwalifikacje. Jego głównym 
dziełem jest książka pt. „The 
Struggle for the World" czyli 
„Walka o świat". Doradza w niej 
wprowadzenie „atomowej demo· 
kracji", czyli utworzenie im pe· 
rium ameryka1iskiego obejmujące 
go cały świat. Jako środek utwo 
rzenia takiego imperium proponur 
je Burnham, rzecz jasna, bombę 
atomową. Te poglądy pomogły 
Burnhamowi zdobyć katedrę filo· 
zofii w Nowym Jorku oraz zyskać 
wśród uczciwych ludzi dobrze za­
słu:i;one miano łajdaka. 

Benedetto Croce napisał 55 g :n 
bych tomów o łącznej objętości 
26 tys. stron. Udawał antyfaszy­
stę, ale w oluesie dyktatury fa· 
szyzmu ani przez chwilę nie przy 
szło policji Mussoliniego do glo 
wy prześladować tego przedstawi 
ciela idealizmu filozofieznego i 
konserwatywnego liberalizmu. 
Zbyt cenną była dla faszystów 
jego kampania antymarksistow· 
ska w dziedzinie filozofii. Od­
wdzięczył się za to w okresie 
tzw. epuracji (odpowiednik dena· 
cyfikacji hitlerowców), umożli· 
wiając, jako leader partii liberał· 
nej, eksfaszystom wymkniecie sie 
z rak sprawiedliwośc; 

Menażeria tzw. „kongresu w o­
bronie kultury" jest dobrze za­
opatrzona we wszystkie okazy. 
Np. Andre Gide, autor brudnego 
paszkwilu na ZSRR, reprezentuje 
literaturę, sprzedającą się ame1·y 
kańskiemu imperializmowi. Ame· 
rykanie przywieźli zresztą do Ber 
lina pokaźną ilość autorów pa· 
szkwilanckich książek antyradzie 
ckich. Poważną rolę wśród nich 
odgrywa węgierski trockista i 
agent Intelligence Service, Ai·tur 
Koestler. 

Nie brak też w Berlinie ludzi 
pozbawionych po prostu charakte 
ru, jak np. Julian Huxley. On to 
na wrocławskim Kongresie Inte­
lektualistów w Polsce głosował 
przeciw deklaracji pokojowej. Mi­
mo to, za sam udział w kongresie 
wrocławskim, Amerykanie wyrzu­
cili go ze stanowiska dyrektora 
generalnego UNESCO. Huxley 
załamał się. Dziś zasiada w towa 
rzystwie Judzi, którym nikt uczci 
wy nie poda ręki. 

Zbiegowis'ko ·zachodnie • berliń· 
skie sprawia nader żałosne wra­
żenie. W chwili, kiedy toczy się 
gigantyczna walka o pokój i przy 
szłość ludzkości uczestnicy impre 
zy sprawiają wnżenie żab, pod­
stawiających łapy tam, gdzie ko· 
nie kują. 

Peer. 

Sztafeta 4 x 100: 1) Poznań: 60,2, 
2) Warszawa-Bydgoszccz (kombino­
wana drużyna): 62,2 3) Kraków: 63,6 
4) Łódź 65, 6) Śląsk 7) Wejherowo. 

Konkurencje męskie: 
Bieg 1500 mtr.: 1) Borkowski War 

szawa 4 min 27 ,2 sek 2) Błażejewski 
(Łódź) 4 miń 36,4 sek 3) Wojtyniak 
(Pozn1ń) 4 min 38,2 sek 4) Machow­
ski (Kraków) 5) Bujała (Łódź) Staro­
wicz. 

110 mtr. przez płotki: 1) Walczak 
(Warszawa) 19,3 2) Miras (Łódź) 20,7. 
3) Witek (Wejherowo) 2.1,1 4) Gniot 
(Poznań) 21,7 5) Bujar (Śląsk) 21,8 
6) Bednarczyk (W arsrz:awa) 22,8. 

Pchnięcie kulą: WalC!Zak (Warsza· 
w~) 9 m. 58 cm, 2) Traflmowicz 
(Łódź) 9 m. 18 ~m. 3) Czubak (War­
szawa) 9 m. 8 cm, 4) Frasunkiewicz 
(Łódź) 9.05 5) P.1.1sz (Śląsk) 8 m 90 , 
cm, 7) Kaszuba (We,iherowo), Witek 
(Wejherowo), Zalewski (Łódź) wszys 
cy trzej 8 m 68 cm. 

Skok W'Zwyż: Fogel (Śląsk) 1 m 
60 cm, wyrównanie rekordu Polski 
głuchoniemych, 2) Konderko (War· 
szawa) 1 m. 55 cm, 3) Bielecki (Wej­
herowo) 1 m 55 cm, 4) WalC'lak (War 
szawa} 1 m. 50 cm, 5) Gniot (Poznań) 
1 m 50 cm. 6) Wawaczyk (Wejhero­
wo) 1 m 40 cm. 

Sztafeta olimpijska: 800 x 400 x 
x 200 x 100 mtr.: 1) Warszawa w 
czasie: 3 min. 50 sek, 2) Łódź: 3 mln 
52,8 sek, 3) Śląsk 3 min. 57 sek ' 4) 
Wejherowo 3 min 59,2 sek, 5) Kra­
ków 6) Poznań. 

Publiczności około 1000, w tym 
przeważali głuchoniemi. Dziś o godz. 
16.30 dalszy ciąg !lawodów. 

Zebronze 
W sobotę, dnia 1 lipca, 

18 odbędzie się w lokalu, 
Kowotkii 77 :ncbranic 

o godzinie 
przy ulicy 
członków 

Wł.Z.K.S, „Łodzianka". 
Stawicnh1ictwo wszystkich członków 

klubu obowiązkowe. 

z życia Kół ~portowvcn 
Jutro na boisku , Arko", o godz.inie 

17. odbędzie SiQ mecz pilkar~kj po. 
miruzy Kołem Sportowym pn~~· Cen. 
trali Hansllowej Przcmpłu Drzewne. 
go a PZPW im. Gwardii Ludowej. 

Dochód z meczu organizatorzy prze 
znaczają na ORMO. 

Gt.08 I 
Organ Łódzkiego Komitetu l WoJe· 
wOdzklego Komitetu Polsklel Zje· 
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